
Cł! _ pl z ooowiqz oVJ"j 

li PKOL.n"AJUUSZ!J wstr.STKICR KRAJÓW l,J\CZC!~ sr~tt-------------------------

Podpisali umowę 
o współzawodnictwie 

GŁOS ROBOTNICZY 
I 

ORGAN KW J KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

Nil IM (31,,, ROK X t002, ClWAltTIK, lf SIEll~NIA 1'54 ltOKU CENA 15 Gil 

W dnh1 15 lłerpnla przybyli do G6rek Małych irm. Ta· 
nyn w p0w. ł6dzkim delegaeł załogi Łód:i:klch Zakładów 
Przem. Piekarniczego na uroczystość p0dpisanla umoWJ' 
• dlugotalowYm współzawodnictwie. 

Na udekorowanym w trans- dualnymi zobowlązaniamL M. 
parenty i flagi dziedzińcu ze- in. ob. Ostrowski postanowił 
brali się chłopi z Górek 1M?- sprzedać państwu ponad plan 
łych, robotnicy resztówki 100 litrów mleka i przekro­
GRN l delegaci z zakładów. czyc plan dostaw zboża, żyw-

Zobowiązanie chłopów od- ca i ziemniaków. Kierownik 
11:zytal sołtys gromady - Jan resztówki tow. Władysław 
.Miksa. Mów! ono o tym, że Cepski postanowił wykonać 
rolni<:y z Górek Małych posta- terminowo siew ozimin. Do­
b<Jwili zwiększyć pogłowie by- stawy żywCil wykona w 110 
dła o lll proe. w stosunku do proc„ a mleka o 25 proc. wię­
roku ub. i uregulować do cej. Jan Miksa dostarczy po­
Jtońea października · zaleglcści nad plan 500 litrów mleka 1 
w dostawach mleka 1 podatku jako sÓłtys dołoży starań, by 
gruntowym. Obowiązkowe do- podjęte zobowiązania były wy­
stawy ziemniaków wykonają konane całkowicie przed ter- : 
do 15 października. W celu minem. ~ 
podniesienia swej wiedzy fa- Załoga Łódio;ki~ Zakl. 
chowej zorganizują koło sa- przem. Piekarniczego zobo­
moksztalceniowe, w którym wiązała się obniżyć koszty 
będą się zaipoznawać z osią- własne przedsiębiorstwa. 
gnięciami agrotechniki l agro- . . . 
b . Iogii Przy3dz1e takze chłopom z po-w . h . 
Następnie wystąpili chłopi . mocą tec mczną przy napra-

Zgodnie . ' z zyczen1am1 ludności 

Uchwała Prezydium Rządu 
• • ·o utworzeniu 

nowych powiatów 

W dniu 14 sierp­
nia 1954 r. w Dus.~· 
n !kach Zdroju na· 
stąpiła inaugura­
cja IX Festiwalu 
Chopinowskiego, 
w którym wzięli 
udzia! wy bitni WY· 
konawcy · dzieł 

Fr. Chopina. 
NA ZDJĘCIU: 

koncert chopinow­
ski w parku. idro-
jow11m. Spiewa 
Stefania Woyto· 

w i cz. 
CAF - rot. 

Z. Wdowlńsk!I 

IX Festiwal Chopinowski 

tnalo i średniorolni z indywi• wie maszyn rolniczych, WARSZAWA, 18. 8. 

Zgodnie z wnioskami podjętymi na sesjach powia­
towych rad narodowych oraz wnioskami prezydiów 

wojewódzkich rad narodowych, Prezydium Rzlłdu 
na swym posiedzeniu w dniu 11 sierpnia br. podjęło 

uchwałę o utworzeniu następujących nowych powia· 

Uroczystości w rocznicę śmierci 

ERNSTA THAEL.MANNA 

Z obrad sesji 
SFMD 

w Pekinie Polska uczestniczy 
Z obrad sesji Swiatowe;J 
Federacji Mlodzież11 De­
mokratycznej w Pekinie. 
N Ą ZDJ/ifCIU: fraomrmt 
prezydium. Na pierU/szym 
ptanie delegacja mlodzieży 
pekińskiej, która powita!a 

uczestników sesjl. 
Fot. - CAi!' 

w międzynarodowym 
konki1rsie odzieży 
w Budapeszcie 

WARSZAWA, lL I. Przy\ęcie 
w ambasadzie indonR1~lskiej 

w Chinach 
~ okazji q rocznicy 

proklamowania 

niezawisłości Indonezji 

We Wl'Ze§nfg.. br. w Budapencle odbędzie się „mlędeyna­
rodoW)' konkurs odzldy" • udziałem Związku Radzieckiego 
I krajów demokracji ludowej. W konkursie t~ po raz pierw• 
szy będzie uczestniczyć także Polska. Każdy z uczestniczących 
w konkursie krajów przedstawi 50 modeli, obejmUjących 
niemal wszysWe rodzaje odzieży, 

go, drobnego, 1pćld:złelcze110 ł 

rzemiosła oraz w Instytucie 
nlo przedstawione na pokazie Wzornictwa Przemysłowego. 

Jak podaje Agen<:ja Nowych Część z wyróżnionych na kon-

Przeznaczone na konkurs 
modele polskie zostały ostat• 

Chin, ambasador Indonezji w w sali rTeatru Satyryków w 
Pekin.ie, A. Mononutu, wYdał Warszawie. Na pokazie przed· kursie modeli wprowadzona 

· · k „ 9 · zostanie do produkcji ltrajo-
przyJęcie z O: azJJJ. . ro~Zil1;~ stawiono wiele estetycznych 
prnklamowama mezaw15łosc1 I . . wej, 
kraju. Na -przyjęciu obecni by- wzor~w odz1ezy damskiej, +-------------
li: premier Czou En-lai, wice- męskiej I dziecięcej wykona• 
p remier Kuo Mo-żo, sekxetarz nej z tkanin bawełnianych, 
generalny Pa1i&twowej Rady kretonów jedwabiu f wełny 
Administracyjnej Hsi Ceung- ' . 
hsun, miJ!listrowie i wicemin.i- zgrzebnej. M. In. modele ub10· 
strowie Centralnego Rządu rów do pracy, sportowych, 
Ludowego. narciarskich, turystycznych, · ' 

W przyjęciu wzięli udział jak również ubiorów wieczo­
członkowie delegacji .angiel- rowych f wizytowych oraz 
skiej partii labourzystowskiej: c. Attlee, A. Devan, w. Bur- płaszczy, Modele opracowane 
ke, S. Wa·tson, H. Earnshaw, zostały przez artystów-plas· 
H. Franklin, która przeQywa tyków, a wykonane w labara• 
obecnie w Chinach. torlach przemysłu odzieżowe· 

Artyści Teatru Małego 
o swych wrażeniach 
z pobytu w Polsce 

WARSZAWA, 18. 8, 

W dniu 18 bm. w hotelu „Orbis" odbyła się konferencja 
prasowa z udziałem kierownictwa l członków odmaczanego 
orderem Lenina Państwowego Akademickiego Teatru Ma­
łego z Moskwy. Znakomici artyści podzielili się z przed­
stawicielami prasy swymi wrażeniami z czterotygodniowe­
go pobytu w naszym kraju. 

„ Wzruszającym przeżyciem - !!16wi1 główny reżyser 
teatru, !aurea~ Nagrody Stalinowskiej, Ludowy Artysta 
ZSRR, K. Zubow - było dla nas zetknięcie się z nowym ży­
ciem Polski, jej kulturą, z polską sztuką teatralną. Głę­
bokie wrażenie wywarła na nas rozbudowująca się Warsza­
wa. miasto z każdym dniem piękniejsze, tchnące optymiz­
mem , i rad<Jścią życia", ' 

Mówiąc o publiczności polskiej, artyści radzieccy podkre­
ślali jej wysokie wyrobienie artystyczne, trafność i żywość 
reakcji oraz niezwykłą serdeczność okazywaną w cz.asie 
wszystkich występów Teatru Małego. 

Wiele miejsca poświęcono na konferencji ocenie polskich 
przedstawtl'ń teatralnych, oglądanych przez artystów ra­
dzieckich w czasie ich pobytu w naszym kraju. Z dużym 
uznan iem mówił K. Zubow o przedstawieniu „Wiśniowego 
sadu" Czechowa w Krakowie oraz o komedii „Takie czasy" 
Jurandota, oi:lądanej w Waruawie. 

Pierwsza w Polsce 
kobieta 

-kombajner 
Dotychczasowy pomocnik 

przodującego w Polsce kom­
bajnera z zeslłOłU PGR Kalisz 
Pomorski, pow. !Draw!!ko, Zy­
gmunta Hubczuka, który w 
ub. roku dokonał sprzętu zbóż 
z 764 ha - jego 15-letnia cór­
ka, Bogda Hubczuk, rozpoczę­
ła przed paru dniami samo­
d~elną pracę na kombajnie 
samobieżnym S-4. Bogda Hub­
czuk jest pierwszą w kraju 
kobietą-kombajnerką. Już w 
pierwszym dniu samodzielnej 
pracy wyprzedziła swego ojca, 
kosząc na polach gospodar­
stwa PGR Dębsko o półtora ha 
zboża więcej od niego - wy­
konała ona tym samym ponad 
170 proc. normy dziennej, 

Bedeli Smith 
podał się 
do dymisji 

NOWY JORK, 18. 8. 
W Waszyngtonie podano 

oficjalnie do wiadomości, że 
dotychczasowy podsekretarz 
stanu USA, Walter Bedeli 
Smith, podał się do dymisji. 
Prezydent Eisenhower przyjął 
dymisję Bedeli Smitha i mia­
nował nowym podsekreta· 
rzem stanu - Herberta Hoa· 
vera, syna b. prezydenta USA. 

W amerykańskich kolach 
rządowych stwierdza.Ją, że 
Bedell Smith ustąpił ze 
wuledu Di& &ły 1tan zclrowi&i 

łów: I 

w województwie LUBEL• r------------------..:.--_...; ___ , 
VIETNAM SKIM powiatów Opole ł Par­

czew, - GDANSKIM powia­
tu Puck, - ŁODZKIM po· 
wiatu Wieruszów, - KOSZA­
LIŃSKIM powiatu Swidwin, Armia Ludowa 

RZESZOWSKIM powia· 
tów Radymno I Strzyżów, 

KIELECKIM powiatów: 
Zwoleń, Szydłowiec I Sta­
szów, - .BIAŁOSTOCKIM 

powiatów Zambrów 1 Łapy, 

- KRAKOWSKIM powiatu 
Proszowice, POZNA.N· 
SKIM powiatu .Ostrzeszów, -
STALINOGRODZKIM powia· 
tów Tychy l Wodzisław, -
WROCLA WSKIM powiatu 
Nowa Ruda, - ZIELONO­
GORSKIM powiatu Lubsko, 
- SZCZECINSKIM powiatu 

rozpoczyna zwalnianie 

jeńców wojennych 

Goleniów. 
~owyźsza uchwała wl~e 

się z reformą podziału adml· 
nistracyjnego kraJu oraz po­
wołaniem gromadzkich rad 
narodowych, 

200 tys. os6b 
zwiedziło luł wyst••• 
we Wrocławiu 
Krajowa Wystawa Wyna­

lazczości i Postępu Technicz­
nego ściąga do stolicy Dolne­
go Sląska setki wycieczek z 
całej Polski. W ciągu 10 dni 
od otwarcia Wystawę zwiedzi­
ło już około 200 tys. ludzi, w 
tym. wielu gości zagranicz­
nych. 

(Repori&ł s Wy&łaWJ' -
patrz str. 3), r 

Przedstawiciele młodzieży z zaaranicy oświadczają: 

Po powrocie · do kraju 
opowiemy jak troskliwą opieką 

otoczona jest młodzież 
w Polsce Ludowej 

18 bm. opuściła Wanza.wę kllkudziesłęclOCl!lobowa l'l'UP• 
młodych robotników, uczniów, studentów i d:r;ialaczy różnych 
orp.uizacjf młodzieżowych i Belgii, Danii, Finlandii, Nor­
welii i Szwecji, którzy przebywall w na9Ym kraju na za­
proszenie Zarządu Głównego ZwłąZku Młodzłeb Polskiej. 
Goście zqraniczni przebywali na międzynarodowym obozie 
mlodzieey w Krynicy, a następnie zwiedzili szereg miast, m. 
in.: Kraków, Now11c Hutę, Stalinogród i Warszawę. 

Jak donosi Vletnamska A­
gencja Prasowa, dowództwo 
Vletnamsk.lej Armil Ludowej, 
zgodnie z postanowieniami u­
kładu l'Ozejmowego, zwolni w 
najbliższym czasie około 5.000 
Jeńców francuskiego korpusu 
ekspedycyjnego, w tym 4.590 
Europejczyków i AfrykańĆzy­
ków. 

Zwolnien·i będą także ofice­
rowie francuscy, wzięci do 
niewoM w Dien Bien Fu, a 
wśród nich dowódca tej twier­
dzy, generał de Castries. 

Prace mleszaneJ 
komisji rozejmowej 

w Vietnamie 
południowym 

Jak d<l'Ilosi Vietnamska A­
gencja Prasowa, w miejsco­
wości Funghiep w Vietnamie 
południowym odbyło się 

pierwsze posiedzenie miesza­
nej komisji rozejmowej, w 
skład której wchodzą przed­
stawiciele Vietnamskiej Ar-

. mili Ludowej i przedstawiciele 
sił zbrojnych Unii Francu­
skiej. 

Na czele delegacji vietinam­
skiej stoi Phao Ung, a dele­
gacj,i francuskiej przewodzi 
płk Bazillon. 

W toku rokowań, które od-
były się w przyjaznej ' atmo­
sferze, powzięto szereg decy­
zji dotyczących wcieleni.a w 
życie warunków rozejmu. 

W dniu 18 bm. w 10 rocmłcę ilnlercl Ernsta Tha.el~annll 
- wielkiego BY.na ludu 9'1elnlecldego, przewodniczącego Ko• 
munlstycmej Parłil Nlelnłec, spoleczeń&two polskie wzięłct 
liczny udział w akademiach, organizowanych przez kolnltety 
Frontu Narodowego oraz Związek Bojowników o Wolno% I 
Demokrację, aby złożyć hołd palnięci nieugiętego bojownika 
przeciwko faszyzmowi bestialsko zamordowanego przH sie• 
paczy hitlerowskich, 

W Warszawie od'był Się w 
sali Ministerstwa Kultury l 
Sztuki uroczysty wieczór, na 
który przybył sekreta.rz amba­
sady NR!D w Polsce, Horst 
G•runert. 

odbyła się w związku z X ~ 
cznicą śmierci Ernsta Thael„ 
manna uroczystość żałobna na 
terenie b. obozu koncentracyj„ 
nego Buchenwald pod Wei4 
ma·rem. 

Na zakoflczenie uroczyS'łośel 
złożono liczne wieńce 1>rzed 
krematori.um w Buchenwal• 
dzie, gdzie Ernst Thae'lmam\ 
zamordowany został 18 sierp. 
ni.a 1944 r, 

Obszerną salę, udekorowaną 
pękami flag narod<Jwych Pol­
ski, NRD oraz flagami czerwo­
nymi, wypełnili licznie zgro­
madzeni przedstawiciele spo­
łeczeństwa stolicy - robotni­
cy z zakładów przemysłlOwych, 
pracownicy umysłowi, przed-+------------• 
stawiciele świata kultucy i 
nauki, młodzież. 
Uroczystość zagaił poseł n.a 

Sejm PRL, Bronisław Ma:rks, 
po czym obszerny referat po­
święcony życiu I działalności 
Ernsta Thaelmanna wygłosił 
działacz ZBOWiD - Wacław 
Torb us. 

Obecni na uroczystości u­
chwa1ili jednomyślnie tekst 
depeszy do Rady Narodowej 
Frontu Narodowego Niemiec 
Demokratycznych w Berlin.ie, 
w której zapewniają, iż w peł­
ni solidaryzują się z walką 
wszystkich postępowych sił 

narndu ntemieck·iego o poko­
jowe zjednoczenie swej ojczy­
zny, o za'j)ewnienie bezpie­
czeństwa Europie i całemu 
światu. 

* • • 
W środę przed południem 

Depesza 
KP Wielkiej Brytanii 

do KP USA 
Komitet Wykonawczy Ko. . 

munistycznej Partii Wielkdej- · 
.Brytanii wysłał do Komuni„ 
stycznej Partiii USA następu• , 
jącą depeszę: · 

,,Protestujemy przeciwko o.­
burzającym próbom ręakcjl 
amerykańskiej zmierzającYIQ 
do delegalizacji waszej pa!r• 

tii. Zapewniamy was o naszej. 
soMdarności i o poparoiu prz~ 
wszystkich demokTatów an• · 
gielskich waszej wałki prz~ 
ciwko tym faszystowskim po.. 
czynand.om••. 

Promocja absolwentów 
w Akademii Wojskowo-Politycznej 
im. Feliksa Dzierżyńskiego 

-W dniu 18 1!erpnla br. odbyła się w Akademii Wojsk~ 
wo • Politycznej Im, Feliksa · Dderiyóskiego promocja 
absolwentów, 

Przed wYjazdem z Polsklir===========::;::===========-=========.:================================= Na promocję przybyli: wice­
minister Obrony Narodowej 
generał broni Stanisław Po„ 
pławski, zastępca szefa Głó· 
wnego Zarządu Politycznego 
Wojska Polskiego gen. bryg. 
Mieczysław Melenall, genera• 
licja i zaproszeni goście. 

goście pod:Zliel!H Slię s pri.ed­
stawiclelsml 1>rasy i ra­
dia swynti wrażeniami i spo­
strzeżEniami z pobytu w na~ 
szym kraju. 

UczeStnicy konferencji % u­
znaniem wYTatali się o wsz.ech­
stronnej opiece, jaką otoczo.. 
na jest młodzież w Pohsce. 
„Szeroki dostęp m1od1lieży do 
nauki, dziesiątk.i coraz to no­
wych gmachów szkolnych, 
wiele burs, domów akademic­
kich, stypendia państwowe -
oto co jest śwl.adectw€'!1\, :i:e 
wasza młodzież <Ytocwna jest 
troskliwą opieką" - stwier­
dził Rolf Andresen z NOll.'We­
giii, 

Mówiąe o wielkim rozma­
chu naszego budownictwa, 
niektórzy uczestnicy konfe­
rencji prasowej podkreślali 
szczególnie wielkie możliwoś· 
ci, jakie otwierają się przed 
młodymi architektami w Pol­
sce. 

Wielu gości - zagranicznych 
stw ierdziało, że to, co zobaczy­
li w Polsce, było dla nich tym 
większą niespodzianką, że 
propaganda reakcyjna 1 kh 
ojczystych krajach przedsta­
wia życie w Polsce Ludowej 
w zupełnie innym, fałszywym 
świetle. 

Wiele młodych chłopców l 
dziewcząt stw i erdzało na kon­
!erencjl, że po powrocie do 
rodzinnych krajów opowiedzą 
o życiu nowej Polski. „Nasz 
pobyt w waszym kraju 
sti.vierdził Lars Tohansson -
Przyczyni się do dalszego po­
głebienia przyjaźni międz:v 
młodzieżą . różnych krajów •, 

Przed pierwszJ'm 
Dniem Kolejarza 

„G.., wosołv 11oclqg Ił ploHnk\t, le 
oi lecq skry, 

M1wlito, rLe1u •1ybko sunq prnd ( 
oc.1amł1 

A gdy wyruuamy na 1polka11le 
pięknych dni 

Ta piosenka jak pnyjaclel 1..i..i. 
z nami". 

S !owa tej płosenkł często 
nucą kolejarze, a szcze­

gólnie drużyny parowozowe 
Łodzi Kaliskiej. Jest się :i: 
czego radować. Załoga paro· 
wozowni Łódź-Kaliska już 

zawsze rozkladu jazdy, 1eździ 
bez awarii i zbędnych posto• 
jów. W ciągu II kwaralu br. 
zużyl 95 ton mulu węglowe• 
go, a zaoszczędził l l9,46 ton 
wyso1'ogatunkowego węgia i 
31 kg różnych smarów. Po 
każdej jeździe dokladnie 
przegląda swój parowóz. Czę· 
sto sam przeprowadza drob­
ne naprt.wy, zmienia pakun­
ki, reguluje hamulce tub · , 

• d~ugi rok. dzierży palmę 
pierwszeństwa w socjali- t. BU C!V~SI{) ZAO.)ZCZEDZ~ 
stycznym wspólzawodnictwie ~ 119. 4b 
w naszym okręgu. Jest ofiar- ~ 
na, ambitnie walczy o wy- Wi;GIEL 1 TON 
konanie swych zadań. ~ 

* * * ~ 
Starszy maszynista Tac".e- RÓżNe SMARY--~ 1 l(G 

u.sz Buczyński wraz ze , 
swoim pomocnik.iem Stani- ~ . . ·<·;·:. ' zutn. 
slawem Kosierbem prowadzą ~.?~~ 95 
parowóz PT-47-122. Ich po- ~~" _ TON 
ciąg kursuje do Warszawy i '.._ _________ _J 

z Warszawy przez Łódź do 
Wroclawia. 

Dawniej po powrocie z War· 
szawy wymieniano parowóz, 
podstawiano inny z nowym 
zapasem wody i węgla. Wy­
miana ta zabierała wie!e 
czasu.. Teraz, gi4J Tadeusz 
Buczyński wyrusza w drogę, 
zabiera tak.i zapas węgla t 
woąy, który wystarcza do sa­
mego Wroclawia. 

Tadeusz Buczyński dba o 
swój parowóz,. Przestrzega 

panewki wiązarowe. A ;eślł 
nie jest w stanie wykonać 
większych napraw, udaje s; ę 
do warsztatu i do księgi na­
praw wpisuje „choroby" pa· 
rowozu. Ale zdarza się to nie· 
często., 

Gdy jego parowóz łdz!e do 
przeglądu, wówczas Buczyń· 
ski siedzi godzinami w paro­
wozow~:, pomaga prz11 na­
prawie, sprawdza jakość wy· 

• konywo.nych robót. -·· . 

- Gdyby wszyscy maszy­
niści troszczyli się tak o pa­
rowozy jak Buczyński -
mówią brygadziści Rychiicki 
i Janiak - to i nam by się 
iepiej pracowalo. Bezpośred­
nie uwagi i spostrzeżenia ma­
szynistów ułatwiają nam 
przeprowadzanie remontów. 

Zaloga warsztatów nie 
szczędzi sil w watce' o u­
sprawnienie pracy i obniże• 
nie kosztów wlasnych. Oto 
np. zamiast nowego brqzu 
robotnicy wykorzystują do 
sporządzenia pierścieni stare 
resory. Wydatnie skrócono 
planowany czas naprawy re­
wizyjnej. Pian przewiduje nii 
wykonanie tej P1'Jl.CY 2.025 ro• 
boczogodzin, a często paro­
wóz stoi w przeglądzie tyU'o 
1.554 godziny. 

* ... * 
po raz pierwszy pracownt-

cy parowozowni wraz z 
kolejarzami ca!ej Polski bę­
dą w dniu 12 września br. 
obchodzić swe święto. Już te· 
raz, tepszą, wydajniejszą pra­
cą witają zbliżający się 
„Dzień Kolejarza". O 3 proc. 
zwiększą spalanie mulu wę­
glowego. Walczą o spławny 
przebieg pociągów, o term\­
nowość i bezawat·11jną jazd/:. 

Nowymi osiągnięciami pro­
dukcyjnymi powitają k.ole.1a­
r ze lodzcy swe pierwsze wiel-
kie .święto, -

Zagajając i;roczystość, k°'4 
mendant Akademii stwierdził 
m. illl„ że uczelnia ta od chwi­
li swego powstania już po ra21 
drugi promuje absolwentów, 
którzy w murach szkoły: 
zdobyli bogatą wiedzę marksi~ 
stowsko - leninowską i woj­
skową i są dobrze przygoto„ 
wani do wypełniania odpo„ 
w!edzi.alnych zadań, posta• 
w1onych przez partię l do­
wództwo. 

Promocji absolwentów dOoo 
konał gen. bryg. Mieczy&ław 
Melenas. Następnie w imieniu 
Min.ii;tra Obrony Narodowej 
przemów1ł gen. broni Stani• 
sław Popławski, · który serde• 
cznie pozdrawiając absolwen„ 
tów, stwierdził m. in.: 

„Idąc do pracy w jednost­
ka.c~ ludowego wojska parnię· 
t~Jc1e o wielkich naukach, ja­
kie wynikają z uchwał II 
Zi.a~du naszej partii. Pamię­
taic1e o tym, źe partia naka­
zuje wam stać blisko proste• 
go żołnie~, jego codziennych 
spraw l trosk. Dbajcie o żoł­
nierza. Um.acnla i cie wieź żoł­
nierz~ :i: ludem" pracującym 
Polsk~, z klasą robotniczll l 
pracuJącym chlopstwem'', 

Gorącymi oklaskami został 
przyjęty list od absolwentów 
do KC PZPR • . 

W części e.rty-Btycmej wy. 
stąpili soliści zespołu pieś1l4 
~ tiłle& Woj&)!a Po~l';~e1q. ... 
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Gdy sP?jrzy1ni: z ~sokiego wybrzeża Fu-czou na bez­

brzezną dal Chinsklego Morza - piękny roztoczy 
s1ę przed toblt wldo~. Chińczycy mówią - ,,najpiękniej­
szy obra.i w świecie • Zaiste - gdzie może być piękniej? 

Oto mesz przed soblt małe wysepki Hal-tantl, jak szma­
ragdowi! klejnoty, wylaniajqce się z błękitnej toni wód. 
Wznoszą się nad nimi pióropusze smuklych pa1m. A w 
dali, hen za nlml, spoza niewidzialnej linii horyzontu -
jak przepiękna zjawa - lśnią wyniosłe szczyty Taiwanu 
łańcuch gór pokrytych wiecznym śniegiem. ' 

Stąd.' z Fu-czou na kontynencie chińskim, do Sin-ezżu 
na Tar~'lanle - wszystkiego 150 kilometrów. Przy dobrej 
po~odz1e, przez dobrą lunetę policz.ysz wiele szczytów 
lancuch11 górskiego Czżu-niań. A z archipelagu Ok~seu wi· 
da.ć ~awet ś~iętą. górę Tai_wanu, „~atkę białych olbrzy· 
mow - JUJ·szan, króluJącą posrodku 62 wyniosłych 
szczytów. Tak wysokich gór nie znajdziesz w promieniu 
tysiąca kilometrów, Juj-szań ma przecież 3.950 metrów 
wysokości. 

* ·* 

GŁOS ROBOTNICZY 

Naród francuski protestuje 
przeciw projektom utworzenia 

· „europejskiej wspólnoty obronnej" 
Hindusi 

zapow:adaią wyzwolenie 
portugalskiej 
kolonii DlU 

na dzleA 25 bm. 
.1ak donosi z Delhi Agencja 

Reutera, sekreter! Hinduskiej 
Partii Socjalistycznej w sta· 
nie Sawrasztra Jaswant Meh­
ta oznajmił gubernatorowi 
portugalslłlej wyspy Dlu, że 
ma opuścić kolonie przed 
dniem 25 sierpnia, kledv to 
nastąpi przyłączenie wyspy 
tlo lńdll. J, Mehta zaznaczył, 
te od dnia 25 sierpnia Olu nie 
b~dzie już uważana przez 
Hindusów za kolonię portu­
galską I zostanie w sposób po· 
kojowy wyzwolona przez 
dchotnlków hinduskich. 

PARYŻ, 18. 8. 
W oatatnlch dniach pned d.ebat\ w )>M'lameucle walk& 

mu ludo~eh przeciwko proJekiom ułwonenla „europej­
skiej wspolnotJ' obronneJ" pr1i7biera na al1e. 

Z całej Francji napływają 
do Rady Ministrów, Zgroma· 
dzenia Narodowego 1 do depu­
towanych niezlic-zone depesze 
i listy protestacyjne. Liczne 
delegacJt proteetują w imie­
niu narodu francuskiego prze­
ciwko planom przeforsowa­
ni.a w Zgromadzeniu Narpdo­
wY!11 ratyfikacji układu o „ar­
mii europejskiej" domagajllC 
elę jednocześn le pozytywnej 
odpowiedzi na propozycje 
Związku Radzieckiego w spra­
wie Układu o bezpJ eczeństwie 
zbiorowym w Europie. 

W Colombler (dep. Haute 
Garonne) delegacja ludności 
udała się do mera - deputo­
wanego SFIO Montela zapy­
tując, czy utrzymuje swe ne­
gatywne stanowisko wobec 
„europejskiej wspólnoty o­
bronnej", zajęte podczas g!o­
eowania w komisji spraw za­
granJcznych. 

Monte! zapewnił delegacji:, 
ze nie zmienił swego stano­
wiska I wypowie się stanow-

Związki zawodowe CGT 
„Force Ouvriere•· w Montre· 
uil rzuciły apele do ludrności, 
wzywając ją do walki . prze­
c iwko „europejskiej wspólno­
cie obronnej". 

Kolejarze miasta Becon -
les - Bruyerea podpisali pe­
tycję domagającą się odrzuce­
nia przez parlament układu o 
„armii europejskiej". 

„Nie rno!emy eią zgodzić na 
to, aby młodzież naszego kra­
ju n06ila ten 6am mundur I 
11łuty!a w te.f samej armH, co 
mordercy z Oradour - 11ur -
Glane", piszą do parlamenta­
rzystów obrońcy pokoju mias­
ta St. Denis. 
Obrońcy pokoju departa­

mentu Var wezwali ludnośl!, 
aby w związku z dziesiątą 
roczmcą wyzwoleni.a Francji 
wys!afa llllty do premiera 
Mendes - France'a z żądaniem 
połotenla kresu uzbrajaniu 
odwetowców niemieckich. 

Echa uchwały parlii 
. i rzqdu radzieckiego 
o dalszym zagospodarowywaniu 

nowych ziem 
MOSKWA, 11. 8. 

Ucnwala. Komitetu Cenłralne10 KPZR f Rad7 Mlnlitrów 
ZSRR w 8prawfe dalllze10 za1111podarowywanla złem nowrcb 
I nie uprawianych, w celu zwlęklaenla produkCJf zbół, 1po\. 
kala alę z gorącą aprobałą narodu radzieckiego. Kołchoźnley, 
praeownfoy !Mrodków maszynowo - bał!.\orowych, nowaroriy 
rolnictwa, naukowcy, omawiając uchwalę, nakreślają drogi 
Jej pomyślneJ realizacji. 

19 sierpnia 1954 r. (nr 196) 

Niedawrto szereg kołcho­
zów, sowchozów i stacjt 
maszynowo - traktorowych 
Kraju Stawropolskiego o­
trz11malo pierwszy prąd 
z wiejskiej elektrowni 
wodne; wybudowanej w 
pobliżu wsi Orlowka na. 
kanale tenko-kumskiego 
a11stemu nawadniaj(\cego. 
NA ZD!ĘCIU: ogólny wi­
dok elektrowni wodnej we 

wsi Or!owka. 
Fot. - CAP 

'IE ŚWIATA Z wysokości pięciu tysięcy metrów Talwan wygląda 
.J ja!t olbrzymi, wy?lużony liść banana. Od poludnio­

wego skrawka lądu - od Tsi Sin-janu - do pólnocnego 
pr;;ylądka. - do Pen Tsja-juj - 359 kilometrów. Spo­
koJna Uma Wybrzeży liczy 1.238 kilomettów. Powierzch­
nia Tąiwanu wynosi 35.159 kilometrów kwadratowych 
a więc o pięć tys. km kw. przewyższa powierzchnię ta~ 
kiego państwa europejskiego, jak Belgia. 

Skarga 
Indonezji 
w ONZ 

czo przeciwko ,,armii euro- ·--------------------------- Prasa radziecka z 18 bm. za­
mieszcza liczne mateclaly po­
święcone uchwale oraz wypo­
wiedzi iud21I pracy. 

Iii-

Dwie trzecie powierzchni Taiwanu - to kraina gór f 
kwitnących dolin, kraina szumiących rzek i spadzistych 
zalesionych zboczy. Pozostała część wyspy ~ to wielki 
kwitnący ogród. 

Góry taiwańskie clą~ną się przez całą wyspę, z pól• 
nocy na południe. W wiecznych śniegach biorą początek 
li~zne rzeki,. spadające kaskadami ku morzu. Dwie naj­
większe taiwańskie rzeki - Czżo-szuj-tsl I Tsla"dań­
szuj-tsi biorą swój początek na zboczach taiwańskiej 
matki gór - Juj-szań. 

* * 
W 1590 roku - w poszukiwaniu drogi do Japonii, teg-

larze portugalscy w pobliżu wybrzeży chińskich 
natrafili na archipelag wysp, gdzie u wybrzeży roiło się 
od barek rybackich. Nazwali te wyspy Pescadores - to 
znaczy „Rybackie". Największa z nich - Taiwan - zwa• 
na przez Chińczyków „Kwitnącą Wyspą", poraziła ich 
swym Pl1knem. „Formosa" - Wykrzyknęli Portugalczy­
cy w zachwycie. Formosa, to znaczy ,,p ię lrna". 

Portugalczycy próbowali okupować Taiwan. Nie uda­
ło się. Żył. tutaj lud miłujący wolność l pracę. Przyby­
szów powitano grzecznie, ale dano im do zrozumienia 
żeby odjeżdżali co prędzej. ' 

V! 32 łata po Wizycie Portugalczyków przybyli na 
Taiwan Holendrzy. Była to banda kupców - piratów.· Roz­
poczęl.i ~we panowanie od mordów i · gwałtów. Spędzili 
spoko1nych rybaków do budowy warowni i u rządzeń por­
towych w Tainanlu I An-piń-gahiu. Porywali masowo 
ludność I wywozili na Jawę do ciężkich robót na planta­
cjach. Ograbiali wyspę z żywności, z bogactw natu­
ralnyclt. Gdy nle starczalo tuziemców - czynlll wypra­
wy korsa rskle do Chin, skąd przywozili ca te tlurrly nle­
wolników, 

Wkrótce potem. u północny.eh wybrzeży T11fwanu wy­
Lądowal1 H1upame. Zagarnęli prowincje Tsi-luń I Dań­
szuj. Posuwali się coraz dalej na południe. W 1630 roku 
rozgorzała na '.J'aiwanie wojna holendersko - portugal­
ska, która ciągnęła się przez jedenaście lat, wojna, któ­
ra zakończyła się zwych:stwem Holendrów. Hlsztinnie 
uciekali z Taiwanu. 

pejskiej". 
Delegacja ludności miasta 

Montlgny w departamencie 
Meurthe - et - Moselle u­
dała się do mera, deputowane­
gb MRP, Schaffa, który o-

Jak donos!!\ z Dżakarty, świadczył: „Wiem, źe jest to 
rząd Indonezyjski zapowie- sprawa bardzo poważna. Nie 
dział, że w drilu 20 sierpnia wiem jeszcze, jak.ie zaj:nę 
złoży w 1ekretarlacle ONZ atanowi11ko". 
wniosek domagający się roz- Należy zaznaczyć, ze dotych­
patrzenla przez Zgromadzenie czas Schaff wypowiada! się 
Ogólne NZ sprawy Irianu za- otwarcie za utworzeniem „ar-
chodniego. mii europejskiej". W związku 

Jak wiadomo, Ińdonezja z propozycjami ZSRR, Schaff 
domaga się przyłączenia do 1twierdził, że nie jest im prze­
Republiki lndonezy'jskiej tej ciwny. „Dziwię się zresztą -
częgcl Nowej Gwinei, oku- powiedział - że rząd nie u­
poWaneJ obecnie przez Holan- dziellł na nie dotychczas od-
dJę. , powiedzi". 

I 

• - Może tym uda mi się 2ałatac dziurę 

Walka strajkowa 
robotników zach.~ niemieckich 
przybiera na sile 

BERLIN, 18. 8. 
We wszystkich miastach bawarskich przybrał& na sile 

walka strajkowa robotników I urzędników. Kierownictwo 
związku zawodowego metalowców podało do wiadomości, te 
w ch\gU ostatnle10 dnia liczba 1&rajkujących zwiększyła się 
o 10 tys, 

Zarząd związku w 11pecJal- ...--­
nym oświadczeniu gwarantu­
je e,traJktljącym metalowcom 
po.parcie w Ich walce. Przed­
siębiorcy bawarscy usiłujll 
bezskutecznie złamać strajk 
metalowców bawarskich. Do 
osiedli zamieszkałych przez 
robotników zakładów hutni­
czych „Wolt und Co" dyrekcJa 
wysyła specjalnie eamochód, 
licząc na to, te robotn Lcy po· 
wrócą do pracy. Dotychoza! 
jednak żaden ze strajkuj ących 
nie dał się nakłonić do pod-
jęcia pracy. Solidarnie iitraJ­
kują również metalowcy 
Weissenburga i Aschaffenbur­
ga. 

Doszło do powainych starć 
między policją a pikietami 
roJ?otników z fabryki Zweiga, 
należącej do koncernu Sie­
mensa w Monachium. Robo­
tnicy broniący wejścia do ta­
brykl przed łamistrajkami 
Z06ta1I zaatakowani przez 200 
policjantów. 

Na wielu zebraniach zwląz­
ku metalowców północnej 
We.stfalii robotnicy wypowie­
dzieli elę za podjęciem walki 

Robotnicy francuscy 
solidaryzują się 

ze stra.iku.ląeymi 

metarowcami 

R\em\ec tac\\ndn\t\\ 
PARYZ, 18. 8, 

Francuscy hutnicy I robot· 
nicy przemyalu metalowego 
w licznych depeszach I pis­
mach wyra!alą swojq solidar­
ność ze strajkującymi meta· 
łowcami zachodnio-nlemiec­
klml, 

Depesze z tyczeniami zwy· 
clęskiej walki o podwyżkę 

ptac I lepsze warunki bytu 
przesłał metalowoom bawar­
skim związek zawodowy hut­
ników CGT w Saint·Nazaire. 

Przewodniczący kołchMU, 
„Włast Sowletow" w obwo- I 
dzie rostowskim I. Pogrebnoj . 
w wypowiedz! opublikowanej 
w plśmie „Sielskoje Chozi.aj­
stwo11 stwierdza m. In.: 

-Uchwala Komitetu Central­
nego KPZR i Rady Ministrów 
ZSRR wzbudziła wśród rolni· 
ków naszego kołchozu wielką 
radość. Kołchoz, którym kie­
ruję, ma przeszło 18 tys. ha 
wszystkich użytków rolnych, 
w tym 6.250 ha ziem ornych. 
Wiosną bieżącego roku koł­
choźnicy uczyn!ll pierwszy 
krok zagospodarowania ziem 
nie uprawianych. Obsiali oni 
ponad 100 ha nowych ziem. 
Przekonawszy się, że są one 
wyjątkowo wielką rezerwą dla 
zwięksżenia zbiorów roślin u­
pra\'\nych, kotchożnicy posta-

( 

nowili jesieniil zaorać 1.000 ha 
iyznycb ug<>t-ów, e by ml wro­
snę przyszłego roku obsial! je 
pszenic!\ jarą. 

KOMUNIKAT MIENCJI CTK 

Joli d•n.11 agenc]a Cl'f., nqd Sta• 
nów Zltolnononrch za"'"°"owal 
ud1lele.nle petMą ludnodcl ctet"->lo­
wacklej, która 11tlt11>lała wJicutek o­
nl•I powodzi. 

R111d czecho•lowackl - \o\ 11wlerdza 
agencie CTK - prąjąl Uillto~ono• 
WGftll pomoc I takomuniłlowdł, ł.1 ge>­
tłW )•Il rolllOCtllł roimowy w sprCh+\e 
pneprowadzenlo okcll pomocr. 

RZĄD INDONEZJI ZAAl'llOIOWAt 
WYNIKI ROKOWAii! 

HOLENDERSKO • INDONEZYJSKICH 

Agtnela Nowych Chin dono'1 1 
Dłaka11y, te rz~d lndonoijl zaaprobo· 
wal wyniki rokowań między lndonez!q1 
o Holandiq w 1prawio anulowania 
unii holenderJko·indoneiyjskiel. · 

. WSPANIAlE OSIĄGNIĘCIE 
STOCZNIOWCOW SZAt•GHAJSICICH 

16 sierpnia br„ w Sianghalu odbvlo 
1tę wodowani• naJwiąkStego ze ibu· 
dowan1Ch dotychcsa1 pne1. stocznie 
chińskie 1tatłr:u rtecinego „Daczun'', o 
pojemności 2.726 ton. 

Zbudowanie tego statku Jed nowym 
w\elkhn &wyc\,&\wtm 1\oani.owc.Ow 
chll\slllch. 

SllUVlf" llo•OOOKóW PORTOW'YClo\ 
W HULl 

W Hull na wschodnim wybnełu 

ile ped 
Anglii mstraJkowalo 4 tysiące robot• 

Kierown eks ycJ! zaJ- nlkow portowych prot•stufąc pnociw-
mującej Się badaniem 7.lem ko dym womn~om pracr. Zoladunek I 
nowych I nie uprawianych w I wyladunek statków uległ pnerwl•. 
Kazachstanie, prof. S. Żar- · ' 
kow, pisze m. in.: WZROST IEZllOIOCIA w JAPONII 

- Tak wielkich prac nad 
zagospodarowaniem ziem no­
wych i nie uprawianych nie 
zna his tor I.a rolnictwa. O bo­
wiązek radzieckich uczonych 
polega na tym, aby okazać 
wszechstronną pomoc kołcho­
źnikom I pracownikom sow­
chozów w jak najbardziej ra­
cjonalnym wykorzystaniu tych 
ziem. 

W ciąg• ostatnich mleslęq bezro• 
bocie w Japonii 1naanie wzrosło. LI· 
nb• bHrobotnrch w Joponll oceni• 
lllł na co najmniej 5 milionów. Do­
kładne ultalenie llcrb1 Jest niemożli· 
we, ponł1wal whtkHołł berrobotnrch 
nie Je1t iarejestrowana. Głównq pnr• 
czynq, która po*Oduje wtroił ben.., 
bocla W Japonii, jest nilJlldl'flaCld go• 
spodarki japońskie! I zamykanie fa· 
bryk pracutqcych dla potneb CJWil­
nych. 

OTWAllCtr OGOLNOKOREAIQSKIEGO 
ZJAZDU KOBIET Niesłychane . mordYi gwałty I grabieże wywołaly bunt 

miejscowej ludności. Uciekinierzy z Talwanu opowia­
dali w miastach chińskich o potwornym ucisku i prze­
śladowaniach. W południowych Chinach ogłoszono woj­
nę świętą przeciw holenderskim zbrodniarzom. Pod 
wodzą Czżen Czen-huna ruszyły chińskie wojska na Tai­
wan i po krótkiej walce przepędziły kolonizatorów. 

* * * 

Przed konf erenclą w Brukseli 
strajkowej o realizację wysu­
wanych postulatów, aby w ten 

I sposób poprzeć strajkujących 
towarzyszy bawars)tich. 

ł 
1 

' 800 tysięcy robotników i 

Pisma z wyrazami solidar­
ności przesłały strajkującym 

robotnikom zachodnia • nie· 
mieckim, zwlą7.ki zawodowe 
metalowców Marsylll I Le 
Hevre oraz związek zawodo­
wy hutników departamentu 
Sekwany, 

Przed nam! stolą wielkie 
zadania - zbadanie nowych 
wielkich obS1Zarów, opracowa­
nie sposobów walki z chwa· 
staml I erozją gleby, udziela­
nie pomocy kołchozom we 
właśclwym zorganizowan iu 
gospodarki w rejonach zago­
spodarowywani.a ziem nowych, 
stworzenie trwałej bazy pa­
szowej dla bydła. 

W l'henlanl• rozpoczął obradr Ogól­
noloreal\s~l Zlatd Kobl•L W pracach 
1Ja1du blorq udział pn:ed1tawlcielkl 
kobiet łtoreo~sklch - przodownice pra­
Cf 1 nowatorki w prr.•mJśle I ro:nl• 
ctwl•• aktywistki zwlcyW6w zawodowych, 
lekarte1 nauczycl1lkl 1 diiałacild na po­
lu literatury I situkl. Na 1Jazd prijbJ• 
Ir r6wnleł delegaci• kobiet z zagra• 
nicy. 

pod koniec XVII wieku na Taiwanie wylądowały 
wojska cesarza Mandżurii, które po zaciel.dych wal­

kach opanowały wyspę. Odtąd co kilka lat kolejni agre­
sorzy ostrzyli zęby na Kwitnącą Wyspę. Francuzi, An­
glicy, Amerykanie próbowali zawładnąć Talwanem. W 
roku 1894, podczas Wojny japońsko - chińskiej na wy­
spie wylądowały kohorty mikada. Odtąd - p~zei: całe 
pól wieku Taiwan znajdował się pod okupacją japoń­
ską. 

O czyrn przy~ornina nam nrzesz osc urzędników zorganizowanych 
ł' w twlątku zawodowym pra­

MOSKWA, 18. 8. 

Na konferencji w Kairze, w roku 1943 zadecydowano 
wyraźnie 1 jasno: Talwan I Wyspy Rybackie wrócą do 
Chin. To 1amo iostało stwierdzone na konferencji w 
Poczdamie. .A.le Jttż w roku 1945 Amerykanie poczęli 
urzeczyWlstniać plan zagarnięcia Taiwanu. Z pomocą 
zbrodniczej kliki Czang Kai-szeka oraz grupy swych 
przedstawicieli wojskowych utworzyli tzw. „Międzyna­
rodową Chińską Kompanię Handlową", która poczęta 
lokować w gospodarce Taiwanu kapitały amerykańskie. 
Dla zabezpieczenia sobie pomocy Japończyków, Aml'ry­
kanje utworzyll w Tokio tak zwany „Związek Powtór­
hego Oswobo<:lzenia Talwanu", który pod wodzą znane• 
go zdrajcy i szpiega amerykańskiego, Lao Wan-i - roz­
począł agitacje za udzieleniem Taiwanowi „autonomii I 
ni eza wisi ości". 

W związku 1 rozpoczynającą się 19 bm. konferencJI\ szei· 
cłu krajów 1achodnlo - europejskich w Brukseli, „Izwiestia" 
mmle&clła artJ'kUI J. Fledorowa pL „O cąm przypomina 
nam pn:eszloł~", omawl&Jl\CJ' nlebezpleczeil.shvo wskrzesze­
nia mlllłaryanu· niemieckiego dla' zachodnich sąsiadów 
Nlemleo - Danii, Belrtl, HolandU I Luksemburga. 

Na wiosnę 1950 roku, idy naród chiński przepędził ie 
swej ojczyzny bandy Czang Kai-szeka, gdy wyblla go­
dzina wy;i.woienia Talwanu, amerykańscy agresorzy oglo• 
slli blokadę wyspy, posyłając na wody Cieśniny Talwań· 
skiej siódmą flotę wojenną USA. Pod jej ochroną niedo­
bitki ciangkaiszeJrnwskl<:h bandytów usadowiły się na 
l'aiwanie, 

(DCN) 

Fiedorow przypomina, !e 
kiedy zakończyła się druga 
wojna jwiatowa, rządy Belg!i, 
Danii, Holandii i Luksembur­
ga licząc się z wolą narodów 
swych krajów WYrazi!ly życze­
nie, aby pny _roiwiąz,ywaniu 
problemu niemieckiego re­
spektowano ich interesy. 

Przytaczając wypowiedź o­
ficjalnego pn.e<Wtawiciela 
Lliksemburaa na kon!erencji 
londyńskiej w 1947 roku o 
zdradliwych metodach milita­
rystów niemieckich, któny 
niejednokrotnie oblecywali 
respektować nlezawlsło'ć Luk­
semburga, dawali gwi!Jrancj:: 
przeciwlto wszelkiej obcej a-

gresjl I którzy następnie po­
dE'ptali te zobowiązania, Fie­
dorow stwierdza: 

O tym wszystkim nle za­
szkodzi przypomnieć tym, 
którzy zasiądą w Brukseli 
przy jednym stole z przedsta­
wicielami kół rządzących Nie­
miec zachodnich. Kolia te ko­
rzystając z poparcia agresyw• 
nych sił USA walczą o szyb­
ką ratyfikację układu parys­
•k.iego w celu odbudowy Weh~­
machtu. 

Rządy tych małych krajów 
zachodnia - europejskich, któ­
re pr zed kilku laty mówiły o 
groźb ie ze strony militaryz­
mu niemieckiego, odstąpiły 
obecnie od tego słusznego sta-

-----------'--------,....--~-------..-------------~ nowi.ska, dały wciągnąć się do 
„europejskiej wspólnoty o-

Przenikanie monopolistów zach. -niemieckich 
dp kr~jów 

Ameryki 
Południowe i 

SERLIN, 16. 8. 

Agencja ADN donosi, :Ze rząd Adenauera wyraził goto­
wość uctz1elenla Argentynie kredytu przemysłowego w wy­
sokości 123 milionów dol11r6w. Dilękl temu kredytowi mo­
nopoliści zachodnia - niemieccy wybudują w Argentynie w 
mieście San Nicolas wielkię zakłady hutnicze, walcownie 
i elektrownie. 
Według planów rządu Adenauera I monopallstów zachod­

nia ~ niemieckich wpływ kapitałów niemieckich w Ame­
ryce Południowej ma wzrosnąć w przyszłości jeszcze bar­
dziej. Przewiduje się między innymi podwojenie kapitałów • 
zachodnia - niemieckich, zainwestowanych w Brazylii. Ar­
aentynie, Chile I Urugwaju. 

bronnej" l same przyczyniają 
się do wskrzeszen ia potwora , 
który stanowi śmi ertelne za­
grożenie bezp ieczeństwa I 
niezawisłości ich krajów. 

· Jeśli chodzl o narody kra­
jów Europy zachodn iej 
stwierdza Fiedorow - to Jak 
wykazują fakty, prowadzily 
one i prowadzić będą n ieu• 
stanną wa lkę przeciwko odro­
dzeniu mllltaryzmu niemiec­
kiego, o utworzenie systemu 
bezpieczeństwa zbiorowego w 
F.urop.ie, który może umocni~ 
pokój i odwróci ć nową agre­
gję ze strony imperlall=u 

. niemieckiego, 
I 

cowników komunalnych, 
transportu I komunikacji roz­
patrzy w piątek kompromi­
i;owe propozycje przed.\ięblor­
ców, którzy godzą się spełnić 
żądania robotników zaledwie 
w połowle. 

Rząd Adenauer.a odrzuca 
postulaty robotników tej gałę­
zi gospodarki uzasadniając to 
'wykrętnie tym, że podniesie­
nie płac musiałoby pociągnąć 
za oobą podn leelenie taryf ko­
lejowych, opłat z.a wodę, gaz 
i elektryczność. 

Jak donoezą z Monachium, 
minister spraw wewnętrznych 
w rządzie bawarskim Hoegner 
wydal zarządzenie, że należy 
odrzucić funduue pomocy dla 
strajkujących, nadesłane przez 
robotników NRD. Decyzja 
Hoegnera przyjęta została 
przez metalowców bawarskich 
Jako jeszcze jedna próba zła­
mania strajku. 

Faszyzacja 
Stanów Zjednoczonych 

NOWY JORK, 111. 8, 

Senat amerykański uchwa­
lił projekt ustawy, na po<l­
stawłe której władze będą 

mogły usvwać z fabryk zbro­
jeniowych robotników pode} 
r:zanych o „działalność wy­
wrotową". Senatorowie Her­
ber Lehman I Wayne Morse, 
którzy głosowali przeciwko 
ustawie, oświadczyli, że jest 
ona dowodem przeksztalcanla 
Stanów Zjednoczonych w 
naństwo policyjne, 

Referat o pracy Komllelu Centralno-
10 Demokratyc1nego Związku Kobiet 
Korei wygłosiła pn:ewodnktą.c.a Pak 
Den Al. 

ZA ZAWARCIEM UKlAOU ,/IZVJA!NI 
Z CHINAMI 

Oś.wia~czenie ,. Eisenhowera 
na kont erencji prasowej 

TowonystwO pny!oinl oustrall)łk"' 
chh\Jkl•I o,tosllo ołwladnenlo, w lrtó• 
rym domaga 1\~ 1owar(la układu 
pnrlainl ml~diy ĄuJtraffą a Chlńs•q 
llepubllkq ludoWCI. Zawarcie takiego 
układu byłoby /1dno1nac•n• 1 drplom.a• 
tyunym uznaniem Chińskie/ Republlkl 
ludowej prr.ez Aus\r<:1li•· 

TAJFUN NAD JAPDfqSKĄ WVSPJ\ 
KliJ·SllU 

NOWY JORK, 18. I. 
Na konferencJł prasowej 1'1 bm. prezydent Eisenhower 

uchylił się od WYraienia swego poglj\du na poprawki fran­
cuskie do układu o „armii europejskiej". 

We _,... nad Japollzkq wvspą 
Klu·sdu prienedl' pot•iny to)fun. 
Ws•irłlł tajfunu 1111.,.,o 39 os6b. 6.JOO 
dollt6w 1ostało 1ilfłplonyc.h, a 356 snl• 
uaonyc.h lub cfęiko usskodionych. 

w czasie burzy zatonęło a statk6w; 

Dał an jednak do zrozumie- ...--------------------------
nia, że poprawki te nie będą 
wymagały ponownego omó­
wien la układu przez parla­
menty kr-a.jów, które ratyfiko­
wały już ten układ. Przy:mal 
tym samytn, że poprawki 
francusk ie nt.e zmieniają isto­
ty układu o „armii europej­
s~lej", 

Eisenhower nawiązując do 
sprawy wyspy Taiwan stwier­
dz!l, że na siódmej flocie USA 
spoczywa nadal zadanie za· 
chowania amerykańsk i ej oku­
pacji tego terytorium ch i ń­
skiego. 

Wypowiadając !lę na tem3t 
uchwalonego przez Kongres 
projektu ustawy o d_elegallza­
cji partii komunistycznej , Ei­
senhower stwierdził, że jest 
on zadowalający. Niemniej jed­
nak przyznał on, że sam je&t 
nieco skonsternowany tak'. m 
projektem ustawy. Jest rzeczą 
zagadkową - oświ adczył Ei­
senhower - jak można zakazy­
wać działalności partii komu-1 
nistycznej , okazując równo­
cześnie tro!kę o prawa oby­
watelskie człowieka. 

Pod rządami Armasa 

Działacze związkowi 

na czarnych listach 
W organie kongresu przemysłowych związków zawodowych 

(ClOJ „Cio News" opublikowano artykuł jednego z kierow­
ników międzynarodowej sekcji ClO, Daniela Benedikta, który 
pisze o prześladowaniu przez gwatemalską klikę woj sl<ową 
mas pracu1ącycb I związków zawodowych w Cwatemali oraz 
o próbach odebrania chltJpom praw, które uzyskali dzięki 
ustawie o reformie rolnej. 

Robotników, o których wiadomo, że sympatyzowali ze 
związkami zawodowymi, zwalnia się masowo z pracy, Około 
8 tysięcy robotników zostalo uwięzionych. 

Nowa ustawa rolna nie tylko zahamowała rozdzi ał ziem 
nie uprawianych między najbiedniejszych chłopów, lecz 
dH ła także bogatym obszarniJ;:om możnosć wszczynania pro~ 
cesów o zwrot ich dawnych gruntów. 

Właściciele fabryk skorzystalf z obalenia rządu Arbenza, 
hv zwolnić z pracy robotników, których jedyną „zbrodnią" 
brio to, Iż pracowali aktywnie w związkach zawoc:cwych lub 
występowali przeciw obniżce plac. Wielu takich r.ibotników 
wtrącono do więzienia. 

Trust „United :rruit Company" stanął na czele reakcyjnej 
kampanii sporządzania czarnych list działaczy związtwwych1 
którzy mają być zwolnieni z pracy, 
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, • • Ze sp1ewem 1 tańcami 
wśród przyjaciół 

Stefan Dowgird opowiada u. pobycie zespołu im. Strzelczyka w NRD 
B orna - spory odrodeK: aór~ 

nlczy. Występujemy, Jak 
niemal zawsze, na wolnym 
powietrzu. Ledwo ukończyliś­
my pierwszy punkt progra­
mu, a tu zaczyna padać. Co 
tam padać - leje jak z cebra. 
OczyWiście, wys!tP trzeba 
przerwać. Spoglądamy na sie­
bie - klapa. Jakaż publicz­
ność potr afi przeczekać pod 
gołym nleb9m taką ulewę? 

- No I co? Zbstala choclat 
połowa1 

- Gdzie tam polowa.„ Zo--
1tall prawi~ wszyscyl 
Stef~ Dowglrd choreo-

graf zespołu „Strzelczyka" I 
kierownik ekipy arfystyl!lllej, 
goszczącej od 20 lipca do 1!5 
1\erpnla w NRD, śmieje się 
1erdecznle. 

jego program, jak zresztą i 
innych koncertów, · s.kładaly 
się: .„Suita Kujawska'' I „Sui· 
ta Kurpiowska" (zespól 
„Stn:elczyka"J, „Dyngus Opo­
czyński" I taniec rosyjski 
(zespół WDK) oraz taniec ta­
tarski (:&espół Łódzkiej Elek· 
trowni), 

A potem ruszylltmy koturn• 
ną złoioną z 18 autokarów 
wzdlut granicy na Odrze I 
Nysie, 

Tb 1ut było co§ więcej nit 
toumee artystyczne! Nie prze­
aadzę, jetelt powiem - to by­
ła mśnlfestacja po!ltyc:ma -
manifestacja przyjaźni I woli 
pokoju! 
Następnie hlszyU~my na 

południow)\' zachód, potem na 
północ, no 1 wróciliśmy do 
Berlina. W sumie 19 wystę­
pów, ponad 80.000 widzów, 
prze~zło 3.000 kilometrów 
przebytej drogi... Wystarczy? 

- Cyfr chyba wystarczy.„ 
Ale„. 

- Chodzi o ocenę zespołu, 
wymienione doświadczenia -
czy tak? 

- Włagnle, właśnie, Czego~­
cle się wy sami nauczyli I 
czego od was nauczyli się 
gospodarze? 

•wttu do pó:tnej noct. Po pro­
stu temperament, ro:i:mach I 
żywiołowość pelskićh tańców 
był dla Niemców rzeczą :la­
skakującą i nową. Najbar­
dziej zmartwieni wypadkiem 
byli niemieccy szoferzy, któ­
rzy tęgo zabrali się do roboty 
I naprawl!J estradę, ale odtąd 
spr11wdzali j~ przed wystę­
pem I na własną rękę doma­
gali się wzmocnienia. „Ina­
czej n a s z zespół nie wystą­
pi" - mówili z dumą w glosie. 
Wracając jeszcze do Stend­

hal - publiczność oczywiście 
czekała mm'em bite półtorej 
godziny. Nikt się nie ruszył. 

Ale o czym to ja miałem 
mówić? 

- O ocenie zespołu! 
- A więc - oceniono nas 

bardzo wysoko. Początkowo 
ani rusz nie chciano uwie­
rzyć, te jesteśmy zespołem 
amatorskim. Potem długo do­
pytywano o metody pracy, 
Szczególnie Interesował cho­
reografów niemieckich sposób 
zbierania materiałów do sta­
rych tańców. 

GŁOS ROBOTNICZY 

750 wniosków złożyła załoga 

Zakładu „A" ZPB Jm. Stalina 

Aby koszty były mniejsze.„ 
Przygotowania do konferen· 

. cji partyjno-ekonomicznej w 
Zakładzie „A" ZPB im Stali­
na, aktywna praca pod&tawo­
wej orgiwizacjl partyjnej, po­
budziły . &iałalność załogi w 
walce o obniżkę kosztów 
wla·S111ych produkcji. Podcza& 
ftdy w roku ubiegłym zakład 
'*Ygospodarował za)edwie 60 
tys. zł, to w pierwszym półro­
czu br„ uzyskal jut oszczęd­
ność w wysokrnici 1.047 tys. 
zł. 

Na osiągnięcie to złożyło się 
między mnymi doprowadzenie 
par({u n;ta!!Zynowego do wła­
ściwej sprawności oraz wzmo· 
żone szkolenie I doszikalanie 
załogi. Lepsea organizacja pra­
cy w zakładz.le i wyższe kwa­
lifikacje zawodowe w~łynęły 
na poprawę urobków. Np. 
średni zarobek tkaczy wzrooł 
W stosunku do roku ubiegłe· 
go o 88 zł, w przędzalniach 
zaś o ponad 90 zł. 

W okre~le przygotowań do 
konferencji ujawniano I uru· 
chomlono wiele nowych re· 
zerw prodUkcyjnych, które 
pozwolą na wygospodarowa­
nie jeszcze w;ytszych niż do­
tąd oszczędności. 

W czerwcu, w przędzalnil 

Instalację urządzeń pneumo· 
fi!owych i wzmcion11 prace 
wychowawczą wśród robotni­
ków w przędzalni w II półro­
czu br. można będzie zao· 
szczędzić 39 tys. kg przędzy. 

· W oddziałach końco'ł/ych 
zakładu w toklJ przygotowań 
do konferen()Jl ujawniono 
marnotrawstwo półfabrykatów 
wynikłe na skutek niedbałej 
i nieodpowied:i:ialnej pracy 
wielu przewijaczek oraz nie­
dostatecznej uwagi maj&trów. 

Strata z powodu nadmler· 
nej ilości odpadków pow11ta· 
łych w I półroczu br. w tkal· 
niach sięga 275 tys . . zł. 

kich oddziałów . ·przyniesie w 
II półroczu br. l.89M50 zł o 
szczędnośc!i. Z t.ego oszczędno­
ści w przędzaln.ach na skutek 
możliwości wykonan ia planu 
półro=iego w 102 I>roc. da 
dzą sumę 82 tys. zl. Zwiększe­
nie wyprzędu o 0.5 proc. pny 
niesie 538.20CJ zł, zmniejszenie 
ilości odpadk0w i przędzy 
rowkowanej da łącznie 152 
tys. zl. 

TkalniP osiągJJąc 101,5 proc 
planu w bieżącym półroczu 
wygospodarują 100 tys. zl 
Podniesienie jakości produk­
cji o !' proc. pozwoli uzy s kać 
liO tys. zł. Przez zmnieil'zenie 
ilości odr adków i artykułów 

Prowadzenie coraz lePS"ZeJ 1 pomocniczych bkal nie uzyslttl-
gos.podarki · irurowcem jett ją _ 110 tys. zł · 
możli~. Swiadczy o tym je· 
den z wielu przykładów. Ze- Gollpodarniejsza praca od· 
spół majstra Wójcickiego po- działu farbiarni pozwoli za· 
trafił zmniejs:z;yć w jednym onczędzić 118 tys. zl, w dziale 
mie&iącu ilość odpad:ków na glówneico mechan ika - 136.250 
sumę 993 7.ł, podczas gdy ze· zt 
1>pół mi&trza Wojtasa spowo- Swladomość' :tałogl, która 
dowal stratę na sumę 3.604 zł. wzrasta coraz bardziej pod 
Głos w tej sprawie zabrał wpływem pracy podstawClWej 

jeden z najlepszych mistrzów orgamzacji partyjnej, daje 
z tkalni automatycznej, Kat- gwarancję, te zobowiązania 
mien:zak, który stwierdził, że będą wykonane, że ostatni rok 
:t.ródłem ma.rnotraw&twa przę· Sześciolatki za.kład powita do­
dzy są źle doszykowane kroo- datkową '8lkumulacją w wyso­
na, nie doszkoleni tkacze, że kości prawie 2 mil. zł. 
majstrowje często nie z.wra<:a· 
ją uwagi na konieczność nau­
czenia swoich tkaczy właści-

S. CZARNECKA 

STR S 

NA ZDJĘCIU GÓRNYM: Operator kamery telewizyjnej pod­
czas nadawania bajki gruzińskiej pt. „Błękitny dywan". 

NA ZDJĘCIU DOLNYM: Mich.al Bogusławski ł Kazimierz 
Oslejewski kontrolują nadawany program. 

CAJ' - rot Szyperko 

- Ani my, ani rami orga­
nizatorzy nie doceniali nie­
mieckiej publlczno~cł. Frek­
wencja prze~aczala naj· 
śmielsze oczekiwania, a przy• 
jęcie zawsu było nleslycha• 
nie serdeczne. Dość powie• 
idzieć, ?.e po występach wl• 
dzowie niejednokrotnie prze• 
dzierall się przez otaczające 
estradę sznury, aby podzięko­
wa4 wykonawcom. Do amba­
ndy polskiej napływały listy 
1 wyrazami uznania. Upo­
minków I pamiątek, jakle 
otrzymalimiy w czasie trzy­
tygodnlowego pobytu w NRD, 
nie możemy Się po prośtu do· 
iliczyć. 

- No cót - my nauczyllś· 
my się kilku tańców niemiec­
kich, które w najbliższym 
czasie włączymy do swego re­
pertuaru, A gospodarze.„ 

Zupełną natomiast nowoś­
cią dlli gospodarzy było roz­
wiązanie sprawy chóru. Kto 
widział „Strzelczyka" ten pa­
mięta - nasz chór nie jest 
statyczny, lecz bletze czyn­
ny udział w akcji widowiska. 
Cały zespól przechodzi bezpo­
średnio od pieśni do tańca I 
z powrotem do pleśni. To 
właśnie podobało się niezwy­
kle niemieckim choreografom, 
tak, że Państwowy Zespól 
Pieśni I Tańca NRD ma za­
miar. praktycznie zastosować 
nasze doświadczenia. 

nast!łpiła poważna =iana na 
odcinku walki o jakość i 
zmniejszenie ilości odpadków. 
Podczas gdy w I kw&:tale br. 
wyprodukowano 5 tys. kg „po. 
Jedynek", co przyni06ło 143 
tys. zł !ltraty, to w cze~ 
zanoliawa.no jut 1.000 kg „poje­
dynek", a w lipcu 300 kg. 

wej gospodarki surowcem. ,....----------------------------------.... ---------------------------------------

Zreszt11 niechaj tnówlą za 
1lebie cyf.cy I fakty. Nuza 
ekipa licząca Jakby nie było 
158 osób opuściła Polskę 2() 
lipca. Pierwszy koncert da!IA· 
my 22 lipca w Berlinie. Na 

W Stendhal w czasie wy­
stępu &waliła się sceha, 
Trzeba było widzieć zrozpa­
czone twarze organizatorów, 
którzy długo nas przepraszali 
wyjdnlając, te Ich zespoły 

mo11łyby na niej tańczy«! od 

Krótko mówiąc - cały po­
byt w NRD był pasmem suk­
cesów I przysporzył nam wie· 
le, wiele radości. Szczególnie 
cieszyła kierownictwo zdyscy­
plinowana postawa młodzie-

Charakterystyczną wypo-
wiedż na ten temat dalą w 
czasie dyskus.ji na konferen· 
cli wrzeclenial'ka Pydzyńska: 

Dopiero w trakcie przygoto. 
wań do konferencji partyjno­
ekonomlcznej zwrócono &Zcze· 
gólną uwagę na sprawę bra· 
ków w tkalni. Poprzednio 
bowiem zadowalano się cyfra· 
mi wskazującym! wykonanie 
ilości I gatunku tkanin. 

Od pomocy w żniwach 
„J eszcze do nledaW111a nie­

bardzo razwniałam, co to są 
koszty własne produkcji. Nie 
wierzyłam w możliwość zllk· 
widow8Jl1ia „pojedynek". Do­
piero gdy wprowadzona zosta­
ła kop.trola, gdy zapros-zono 
mn~e ra-i 1 drugi na rozmowę, 
wytłumaczono, wykazano 
.tra ty wynikłe z moje110 nied­
balstwa, wz.lęłam to soble do 
serca i zaczęłam pracować le­
piej. Obecnie „pojedynki" już 
mi 9!ę nie zdarzają. Zobowią­
zuję $1ę w imieniu robotni<: z 
oddziału przygotowawczego 
nie wypuścić ani jednego bra· 
ku. Bo przecież - jeśli odda· 
my dobrą przędzę, to 1 tkacz 
utka dobrą tkaninę". 

Rozmowy indywidualne, od­
prawy, lepsze doszykowanie 
krosien i wzmożona praca a· 
paratu DKT - &prawiły, że 
ilość braków poważnie si~ 
zmniejszy I.a. 

do umowy o współzawodnictwie 
============================:: ży. Mimo przemęczenia wy­

stępami nie było mowy o ja-
klmkolwtek „bumelanctwie" 
podczas prób. 

Stefan Dowgłro mU!mle, 
więc pytam jeszcze. 

- A kiedy zobaczymy 
„Strzelctyka" w Łodzi? Pięk· 
nie spisaliście si~ w NRD, ale 
i rodzinnemu miastu co§ się 
od was przecież "8.leży. 

- Na to trudno ml odpo­
wied?.leć. Od polowy wrześ­
nia podejmu,femy próbv no­
wego programu, wfęc erfzłe~ 
w końcu roku„. 

- Na t;>eWno? 
- Na pewnol 

Walkę z marnotrawstwem 
poprowadzono takie w far­
biarni, ujawniono niewłaści­
wą organizację ~acy w dzla• 
le głównego mech.anlka. 

- No to - do zobactenlal 
.JERZY PANASEWICZ 

Kon!erencja wykazała, że 

Przygotowania do kon!eren· 
cJ! partyjno·ekonomicz.nej jak 
I. sam jej przebieg wzbudziły 
aktywność całej załogi i per­
sonelu inżynle1-yjno-technicz· 
nego, pobudziły do poprowa· 
dzenia zdecydowanej walki o 
obniżkę kosztów własnych 
produkcji. 

Realizacja 750 wniosków, 

Chłop! z gminy Brutyca 
Wielka, pow. łódzki, jadący w 
czasie tniw drogą wiodącą 
przez spółdzielnię produkcyj­
ną w Rud!le Bugaj, widzieli 
niejednokrotnie na polach 
spółdzielczych ludzi uwljają­
ctch si~ przy pracy w robo­
czych kombinezonach. Widzie­
li równia: B81Ilochód z przy­
czepą zwotący z pola zbote. 
Tak z daleka wvglądala pomoc 
ekipy z Zakładów Gaz.owniC· 
twe w ŁodtL Z bliska pomoc 
ta była Jeszcze wY1'8mleJsza. 
Robotnicy przyjetd:tall tu nie 
tylko z hasłami mówiącymi o 
sojuszu robotniczo-chłopskim 
1 o pomocy niesionej przez 

I. 

Prawdrl"'Ym """''"""' było u•-lenl• w pawilonie wy•la-wym tef '5·tono• 
••I •anbel6w\I, typu 2 KCE. Zbudowano dla nltl specjalny lundomenl. 

Trud oplacll 1lę. liorutol6włlo wib11dra po,..rechnr poclrlw nie tr•• 1 powO' 
du n•ych ..,,.,.;ar6w. Most,.... wykarufe dufą ..,.iaJnolć I dekladnolt ••ra-

List 

przez lepsze naprawy maszyn, złożonych przei załogi wszyst• 

z Wrocławia 
nie, aperuiqc f6wnoc1•&nł• •Ukoma 1uporłcnnl. 

karuielówka typu 2 KCE jest dtl.i.i,,. pracownl\6w Centoalnego Biuro lon. 
1ttukcrJnego Obrabiarek • Pru11kowle. Wrprodukowana 1osłola pne2 Radbor­
lką Fabrrkf1 Pn:em)'Słu Metolowego. Zalega „Rołametu•i mote byC dumna ie 

1waJ ma&ryny. Wystawa, która cieszy 
S lary I młody Wrocław splata się 

tu na każdym kroku w jedną 
nierozerwalną calość. Prawowity 

gospodarz tego prastarego ognlsk11 
kultury polskiej - lud pracujący -
przyjąwszy miasto w swe wieczyste 
posiadanie - wydobyl z gruzów pię­
kno Wrocławia, wrócil tyciu pamiąt­
ki bohaterskic'h dziejów, winiósł 
pomni~\ nowej hlstoril stolicy Doi­
llego Sląska. 

Idziemy szlakiem budowy mlodego 
Wrocławia. Ciągnie się on wzdłuż 
ulicy Swlerczewsklego r. odgalęzie­
nlem na ulicę Stawową. Szare mury 
starych kamienic stykają slę na 

• przemian z czerwoną ceglą no\vych 
budynków, Olbrzymi plac budowy 
rozpoczyna się od ulicy 'Fredry. Łą­
cznie z Placem Kościuszki stanie tu 
w ciągu najbliższych 2 lat nowocze­
sna dzielnica mieszkaniowa, „wroc„ 
ławska MDM", nazwana przez wroc­
ławian Kościuszkowską Dzielnicą 
Mieszkanlową. 

Jesteśmy na Placu Ko•ctuszkl. 
Zwinne koparki pracują tu obok 
wielkiego kamienia - pomnika, po­
święconego przez lud Wrocławia pa­
mięci tolnlerzy radzieckich I poi· 
skich, poległych w walkach o wy­
&wo\anle śląska. Swlete wiązanki 
kwi.al.6w wleilcią pamięć boh.ate­
rów. 

U wylotu ulicy Stallngradzkłej, 
J>n, fosie, t><>z~talel po śre­
dniowiecznych fortyfikacjach, roz· 
tacza al~ przepiękny widok na le­
wobrzeżn11 część na\stąr~zego Wroc­
iawia. Fosa, przeTYWana wylotami 
ulic, okala Pierścien Iem tę część 
mi11ita aż po błękitną Odrę. 

ld2Jemy ulicą StaJJngradtką w 
stronę Rynku. Ml\amY ws~nlaly 
1mach Opery, odbudowany I rozbu­
dowany przed paru laty. Dochodzi­
roy do Rynku - do serca ste~go 
Wroclawia. Trudno oderwać ocizy od 
Ratusza, udekorowanego od wschodu 
misterną koronką z wypalonej cegły, 
z fasadą od południa zdobną w wy~ 
kusze, delikatne rzeźby I fryz pr~d­
ltawlający sceny z tycia ludu. Od 
strPnv zachodniej, w plękn.vm por­
talu znajduje się rzeźbiony herb Wro­
cławia o pięciu polach. Na jednym 
& nich orzal piastowskL 

Zn spr11wą pol•kleJ!n architekt.a 
1 robotnika r.ajaśnlał dawną świet­
nością Retusz. najpiękniejszy pom­
nik średniowiecznego budownictwo 
we Wr°'tewiu. Pieczołowitą ręką od· 
nowiono I odbudowano na ll:vnku 
zabytkowe gotyckie kamieniczki o 
renesansowych i barokowych ozdo­
bach szczytów, 
, .Przez wiszący Most Grunwaldzki 

dostalemy slę na plac o tej samej 
nezwill. Tu rozciąga się równlei ol­
brzyml teren budowy. Wyrastają no­
we gmachy P<ilitechnlki, a dale) 
mury Miasteczka Akademickiego. 
Wkrótce rozpncznie sil! budowa no· 
wych gmachów Wyższej Szkoły Rol· 
niczej, Uniwersytetu, a obok Stadio­
nu Olimpl,iskiego - budyftkl Wyższej 
Szkoly Wychowania Fizycznego, 

Trasa od Placu Grunwaldzkiego 
W?.dlui. ulic Curie-SklodowskieJ I 
WrOblewsklego, szerokich, zdob­
nych w bujną, rozłożystą zieleń 
drzew, prowadzi na tereny wystawo­
we. Przyjechaliśmy \u dość okręot­
n11 drogą, ale ole żałujemy. Zieżdża­
Jących co dzień w gościnę ludi\ u· 
neka Wrocław dostojeństwem swych 
zabytków, !lięknem nowej architek­
tury raduje serca tysięcy wycieczko­
wiczów z różnych zakątków naszego 
kraju. 

w prastarym grod!ie aolno-śląs­
klm, na wrocławskiej wystawie, 
zgromadzlliśmy wielki dorobek tech· 
nlcznej myśl! twórczej dziesięciu lat. 
Nie tylko po to, aby elę nim wspól· 
nie nacieszyć, Ogromny dorobek 
naszej techniki, przodujących form 
I metod organizacji trzeba nieustan­
nie pomnaża«!, upowszechniać. „Na­
leży wyrównać front postępu tech­
nlcznego, przenosząc przodujące do­
świadczenia z gałęzi przemysłu I za· 
kładów pracy, które osiągnęły WYSO­
kl poziom organizacji I techniki, do 
zakładów iacofanychu - powiedział 
na otwarciu Wyitawy Wynalaz­
czości i Postępu Technlcmego prze­
wodniczący PK.PG, tow. Szyr. 

* * * 
Tereny wystawowe wrzynają sii; 

głębokim klinem w przepięk• 
ny, rozlegly 'Park Kultury. 

Nad wejściem do ,,miasteczka wy­
stawowego" strzela na kilkadziesiąt 
metrów w 1;:6rę zgrabna sylwetka 
półtonowego turawla budowfaneao. 
Jest to niejako symbol mechanizacji 
I postępu naszego budownictwa -
dzieło mózgu I rąk racjonallzatora, 
lntynlera I robotnika. 

Nlepn.erwanym korowodem ścią­
gają na wystawę tłumy zwiedzają­
cych. Młud>;J 1 atęrzy, mężczyźni I 
kobiety z miast I wsi. Każdy znaJdu· 
je tu umiłowaną przez siebie dzie­
dzinę Wiedzy. Wy11tewa obrazuJe w 
akonden•owanym skrócie 10 • letnl ' 
dorobek postępu technicznego I ru· 
chu wynalazczości w naszym kra­
ju, potężną dynamikę jego rozwoju. 
G<;ly oglądflmy pawilony wystpwowe, 
wyda.le się nam, jakby$my przemie­
rzali cały kraj wzdłuż 1 wszerz, po­
znawali nową geografię gospodarczą 
naszego kraju, wolnego od kapitali· 

stycznego \lvyzysku I kroczącego stale pozwala dokładnie oczyszczać ziem­
naprzód, ulaklem budownictwa 10- nlakJ bezpośrednio po wykopaniu, 
cja!Jśtyczneao. 

Widzimy na wyatawle wiele eka­
ponatów, obrazujących. projekty u­
sprawnień technologicznych, kontro­
li technicznej I pomlarów, konstruk­
cji u~dzeń technicznych, obrabia· 
rek l narzędzi. Widzimy tu ostrzarkę 
termoelektrolltyczną. zaprojektowaną 
w Instytucie Obrabiarek ł Obróbki 
Skrawaniem, a wykonaną w Pabla· 
nicklel Fabry..:e Un:ądzeń Mechanl· 
cznych. Maszyna jest Jednym z lici­
nych sukcesów polsklc:h Jn:tynlerów· 
konstruktorów, 

• łl ff 

W 'ltslędte pamlątkoweJ pawilonu 
przemysłu maszynowego Jerzy 

Grochala wpisał: „„.tak szybki po­
stęp techntctn)' mógł się dokonać 
tylko w zakładach przemysłowych, 
wolnych od kapitalizmu. Pod prze­
wodem i;iartil, my, Inteligencja tech• 
nlczna, dążyć będziemy do dalszych 
osiągnięć.~". „ Wystawa budzi za­
chwyt I rad~. a co naJwainlejsże, 
daje impult do zastanawiania się 
nad wieloma problemami przy moim 
warsztacie pracy, Wynotowałem 

je„." _.. napisał w kronice Inny zwie­
dzający, 

Tak, wystawa raduje, leci. rów­
nlet. uczy I skłania do myślenia. Nie­
rzadki to widok, gdy przy małym 
wydawałoby a!ę . lalkowi, niepokat­
nym eksponacie, zatrzymuje się dłU· 
go któryś ze zwiedzającfch, Szkicuje, 
notuje.„ 

Największe zainteresowanie wzbu­
dza bardzo boaato reprezentowany 
na wystawie dział przemyslu masz.y­
nowego - podstawa industrializacji 
naszeao kraju. Wysokowydajne prze­
nośnik!, podnośniki, :turawle, dźwigi, 
koparki obrazuj(ł nane 01lągnlęcl.a 
w dziedzinie maszyn I sprzętu bu~ 
dowlaneao. Bogato reprezentowany 
Jest przemy~! środków transporto­
wych oraz maszyn rolniczych. Sno­
powlązałkl, tnlwlarlu, kultyw:itory, 
pługi kHkuskibowe, brony talt:rwwe, 
siewnik! 1ą dowodem poważnego 
postępu w · dziedzinie prudukcjl c!la 
potrzeb rolnictwa. Ra<:JOnaJl~torzy, 
inżynierowie I robotnicy zdzlałałJ 

wiele, aby chlubnie wypełniać za· 
danie mechanizacji rolnictwa, po­
móc chłopu pracującemu w podno· 
szeniu plonów. Wiele ma1zyn skon­
struowano dzięki licencji Związku 
Radzieckiego. Wipz.imy tu m. in. 
siewnik konny unlwer1alny KR-15a 
Fabryk.i Manyn llolniczych „Kraj' 
w Kutnie, przy którym wprowadzo­
no 48 usprawnień racjonalir.ator­
sklch. Ciekawym rozwiązaniem 

konstrukcyjnym przyciąga uwa­
gę maszyna do kopania ziemnia­
ków, dwurzędowa (TEK - 2) z Fa­
bryki Sprzętu Rolniczego „Pionier" 
w Strzelcach Opolskich, Budowa 
oparta na dokumentacji radzieckiej 

Wchodzimy da wnętrza pawilonu. 
Szetoko popularyzowane są tu pro­
je]sty dotyczące zupełnie nowych 
procesów technologicznych, jak m. 
In. formowanie skorupowe (odlewnic­
two). nawęglanie gazem ziem­
nym (w przemyśle motoryzacyjnym), 
odlewanie tulei brązowo ~ żellwnej 
(w przemyśle obrabiarkowym). Pow­
szechną uwagfj zwraca dziedzina me· 
talizacji natryskowej. Biały snop Is­
kier szerokim promieniem rozświe­
tla tę część pawilonu, gdzla demon­
strowane Jest dzlałanle aparatów do 
metalizacji natryskowej. Przy stoi­
sku spotykamy autora projektów, 
Int. Józefa Łapiń~kie&o, naczelne&o 
dyrektora Instytutu Metaloznawstwa 
I Aparatury Naukowo • Laborato­
ryjnej, Jest on autorem szeregu pro­
jektów, jak aparatu elektrycznego do 
metalizacji natryskowej, który dzię­
ki zastosowaniu niskonapięciowego 
prądu elektrycznego zamiast gazów 
palnych przyczynia się do znaczneao 
obniżenia kosztów metalizacji. Inż, 
Łapiński jest równie:t konstrukto­
rem aparatów gazowych do meta• 
lizacjl nątryskowej oraz autorem 
projektów dotyczących regeneracji 
części maszyn puez metalizację na­
tryskową. 

Florian Stencel, kierownik 1os· 
poclarkl narzędziowej z Pabianickiej 
FUM chętnie udziela wyjaśnień: 
„Konstrukcja ostrzarki NRA u­
względnia specjalne wanlnkl ostrze­
ni.a IP<>80bem termoelektrolityc1-
nym, 1ygnalizacja świetlna ułatwia 
zaszl!fowanie warstwy materialu o 
dokładnie określonej grubości, prze­
zroczysta osłona zabezpiecza obslu-
1ę I mechanizm przed rozbryzgiem 
elektrolitu I pozwala na obserwację 
procesu ostrzenia z zewnątrz", 

Pełni wrażeń opuszciamy paWl!o­
ny przemysłu maszynowego. Dok11d 
wybrać się teraz? Z dala · lo~cza na 
wietrze I lśni soczystymi barw11mi 
olbrzymi, kopulasty parasol, osia· 
nlaJący pawilon przemysłu lekkiego. 
Pójdziemy tam jutro obejrzeć doro­
bek włókniarzy, 

e. Z~ZKA. 

Bogaty dorobek repr„entul• na Wyst•wle Wynalarcrełcl I Pa1!~pu T0t~nlc1nego 
Państwowa Fabryka Waponów - 1lynny w całym kraju wroclo,.,.skl, Pcalawag. Na 
Placu Młodtieiowym powstał„m w roku 1948 po odgnnowqntu uhe załoga Pa„ 
fawagu poka•ala noonawny labo• kolei owy. Mole"'' IU on•jrr•ł „łnqo typu 
woganr towarowe jak r6wnl1i luk1u1ow • wagony osobowe, sypialne, re1tour• 

cwjne •rai wspanlalf wrpo1ałon• I urz-.d1•n• el1kttowo1y. 
ilA ZDJĘCIU' wagon restaurocylnJ. 

fota1 S, Wolnlowlcz Wrcx:ław 

klasę robotniczą chłopom pra­
cującym. Oni wcielali te ha­
sła w życie. Już od trzech lat 
pomagają spółdzielcom w pra­
cy 1 dzielą z nimi w.szystkla 
ich troski i zmagania. 

Spółdzielnia produkcyjna 
„Zjednoczenie" w Rudzie Bu­
gaj powstała w 1951 roku. Po­
czątek by! trudny, Nie wszys­
cy chłopi rozumieli sens no­
wej gospodarki. Niektórzy nie 
chcieli wychodzić do pracy na 
pola, skariyU 1lę na niespra­
wiedliwe normowania pracy i 
obliczanie dniówek obrachun­
kowych. Zlll'Ząd spółdzielni nie 
umiał pokierować 1ospodark11 
zespołową. 

W przezwyciężaniu tych tru­
dno§ci wiele pomogła ekipa 
łączności miasta ze wsią z Za­
kładów Gazownictwa w Łodzi. 
Księgowi z tych zakładów l>O· 
mogli w prowadzeni:u rachun­
kowoś<:I spółdzielczej, sporzą­
dzaniu bilansów i w obliczaniu 
dniówek obrachunkowych, a 
robotnicy swym przykładem 
zapalili spółdzielców do pracy, 
Sekretarz podst. org. part. 
Zakładów Gazownictwa, tow. 
WŁadysław Batory, wyjeżdża­
jący 11a czele tej eklipy, dumny 
Jest z katdego osiągnięcia 
spółdzielców, a o spółdzielnl 
produkcyjnej inaczej się nle 
wyraża jak tylko słowami: 
„To naez.a spółdz.leln.i.a pro­
dukcyjna". 

• * 
13 sierpnia br. znów przyje-

. chali robotnicy do spółdziel­
ców. Odśwtlętne ubral!l.la, sztan­
dary zatknięte na samochodzie 
1 orkiestra, którą przywietll tu 
ze sobą - wszystko wskazy­
wało na to, te dzisiaj robotni­
cy nle póJdlł pracować na po­
la. Przyjechali bowiem na 
uroczystość podpisania umowy 
o długofalowym współzawo· 
dnictwle. Uroczystość ta od­
była się na dziedzińcu przed 
szokołą. Rzędy ustawionych 
krzeseł I ławek zapełniły się 
wkrótce mieszkańcami Rudy 
Bugaj I delegatami z Zakła­
dów Gazownictwa. 

Równie cenne zobowiązania 
podjęli spółdzielcy, Wiedzą o­
ni, ie obecnie w całym k.raju 
toczy się walka o ~iększenie 
dobrobytu ludm pracy, że spół­
dzielnie stoją w pierwszej li­
nii tej walkL Dlateao ich zo­
bowiązania mówią przed• 
wszystkim o podniesieniu wy­
dajnośoi z hektara, r:więkllZll­
nlu hodowli, powiększeniu ba„ 
zy pa!!ZOWej i innych pracach, 
które tej walce zapewnią 'f:W'1• 
clęstwo, Spółdzielcy w Rudtie 
Bugaj jeszcze w trm roku 
zwiększą swój inwen~ ty„ 
wy o 2 krowy, 3 konie, 5 <>"" 
wiec, 3 maciory z:ai!'odowe, a 
ogólną hodowlę świń zwięk• 
szą do 40 s1ituk. Zatroszczyli 
się także o pokann dla zwie­
n:ą t domowych. W tym celu 
przygotują na zim~ 60 ton ki• 
sumki z poplonów, a takie 7.8• 
sieją 5 h11 wyki ozimej i 
mieszanki na w<:zesn.e wiono­
ne 21ielonkl dla bydła. 

Wielką wagę przywlązujll 
s:półdzU!lcy do nawożeni.a gle-
by. Nawiozą obornikiem 
6 ha pola, td'Zie za• 
sieją pezenicę i wykę oi:lm11, 
a 12 ha podorywek pod azii„ 
miny ZWaJPnują. Oprócz na­
W{YLÓW 11Ztucznych, wapna l 
obornika apóld·zielcy posiada­
ją jeszcze jeden lnteresując1 
środek użytnlania gleby, Jest 
nim woda amoniakalna do­
atarczona przez Zakłady Ga• 
rowniotwa. Na razie czynione 
są dośWLadczenia nad działa­
niem tej wody na roślinność. 
Jeśli wynik będzie korzystn:1, 
Zakłady Gazownictwa dostar­
czą spółdzielcom jeszcze wię• 
cej wody amoniakalnej, która 
w ich zakład.ach jest produk· 
tern odpadkowym, powstaJ11• 
cym z suchej destylacH węgla 
przy produkcji gazu. 

* • * 
Następuje uroczysty moment 

podpisania robowlązań. A po­
tem tow. Brożyński wręcza 
przewodnicżącemu spółdzielni 
produkcyjnej, Eugeniuszowi 
Kotląkowi, egzemplarz zobo­
wi11zań. Orkiestra gra „Mlę­
dzynlll"odówkę". Wszyscy ze­
brani powstajrt z mlejl!C, a 
mężczyźni zdejmują czapki. 
Uroczystość podpisania umo­
wY zakończona. Teraz wszyscy 
przenoszą się do świetlicy, na 
kilkugodzinną zabawę. 

R. ŁOznQ'SKI 

Na stole prezydi.alnym lety 
teka ze zobowiązaniami. Na 
pierwszej, tytułowej stronie 
widnieją pięknie wykonane 
rysunki. U góry - zabudowa­
nia spółdzielcze, u dołu - ko~ 
miny Gazowni Łódzkiej. A 
pośrodku napJs: „SOJUSZ RO­
BOTNICZO - CHŁOPSKI" I 
dalej: „Umowa o współzawo­
dnictwie między spółdzielnią 
produkcyjną Rud~ Bugaj a Z<t­
łogą Zakładów Gazownictwa t-------------
Okręgu Łódzkiego". 
Spółdzielcy i de!egacl z Za­

kładów Gazownictwa z zain­
teresowaniem przyglądają się 
rysunkom. 
Przewodniczący rady zakła­

dowej Zakładów Gazownictwa, 
tow. Stefan Brożyński, prze­
kłada pierwszą kartę i odczy­
tuje tek!łt zobowiązania: 

1) zobowiązujemy się wyko­
nać roczny plan produkcji w 
!05 proc.; 

2) obniżymy koszty własne 
o 4 proc.; 

3l podniesiemy wypajność 
gazu z 1 tony węgla o l proc.; 

4) kolo Z)VIP przy gazowni 
zobowiązl!je się zwiększyć 
ltsięgozbiór biblioteki gro-
mad:i:kiej o 50 tomów. 

Punktów jest k kanaście, a 
każdy cenny, zynlesłe 
korzyści i ' S])6l-
d;i.elni. 

Nowe rodzaje 
zabawek 

Ostatnio przemysł euzlkar~ 
sko-galanteryjny rozpoczął 
produkcję szeregu estety cz„ 
nych zabawek z tworzywa 
sztucznego, tzw. polistyronu, 
Nowe zabawki ukazały się w 
sprzedaży l cieszą się dużym 
powodzeniem wśród najmlod„ 
szych obywateli. 

M. Jn. w$ród nowych zaba• 
w·ek znajdują się gitary, n3'1! 
krycia na stół, przybory k\l• 
chenne, samochodziki itp, 

Prócz zabąwek ukazały się 
w sprzedaży poszukiwane d~ 
tąd na rynku oprawki do 
okularów I grzebienie prod~ 
kowane z odpadów steęl9nQł 
wych. 
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S PORT~s PORTr~S PORT-. „ 
Nie pomogła nasza bro!J: 

ambicja i ofiarność 

Zwyciężyła drużyna 
lepsza teehnieznie 

MOSKWA- WARSZAWA 3: 1 (1:1) 
Nasz korespondent telefonuje 

Zwycięstwo 
Honvedu 

SZTOKHOLM (tel. wł.) 

Węgierska. drużyna. pił­

karska Honved w pierw­
szym meczu w Szwecji gra­
ła w Norrkoeplng z miejs­
cowym FC. Węgrzy wy­
gra.li 5:0, a. strzelca.ml bra­
mek byli Puskas - 2 oraz 
Kocsis, Bozsik i Csibo·r. 

'
'XTygratiśmy o jedną brain-< 
!'V kę za wysoko - mówi­

li do polskicll piłkiarzy za­
wodnicy reprezentacji Mos• 
kwy, gdy b~pośrednio po za• 
kończeniu gry serdecmie śc i s­
kano sobie dłonie. Jakże 
smutną minę miał w tym mo­
mencie bramkarz polski 
Stefaniszyn. Spoglądał N 
chwila na trybunę, jaik:by u­
s1lnioe szukał tam, spaś.ród 80-
tysięcznej publiczności w idza, 
który podjąłby s·ię jego obro­
ny. Bramkarz. Warsu.wy bro-o 
nil: brawurowo, to prawda, 
lecz k!iedy zyskał jui sobr.e 
miano jednego z. najlepszych 
w tym spotkaniu, na.gle po­
pełnił fatalny błąd, Nie był t<> 
zresztą błąd, a raczej osłabH>­
na czujność, Zapłacił za to 
najmniej oczekiwaną kapitu­
lacją. A drużyna polska stra­
tą trzeciej bramki. W jakich 
okolicznościach dosz.l:o do te­
go? Czy tylko Stefaniszyn po-. 

Fragment stadionu Dynamo (Moskwa). 

Szczególną t.aWlliętością w 
odl>ieraniu piłek, w rozbi.i!lnju 
ciągnących fala za falą ataków 
rad:!lieckiego zespołu, odzna­
czają się dwaj skrajni pomoc­
nicy Korynt i Zientara. 

W 19 minucie sytuacja "'na 
pozór nie wygląda groźnie. 

I 

MOSKWA: Jaszin, Tiszczenko, Kryżewski, Siedow, 
Paramonow, Nietto, Tatuszin, lsajew, Iljin, Salni­
kow, Ryżkin. 

WARSZAWA: Stefaniszyn, Durniok, Orłowski, 
Cichoń, Korynt, Zientara, Sąsiadek, Trampisz, 
(Brychcy), Kempny, Cieślik, Jezierski. 
Sędziował Takow (Bułgaria). 

zykownie cz.as na dokładne 
jej opanowanie. Na to czekał 
tylko Salnikow. W mig prze­
jął piłkę i pognał z nią w k ie· 
runku Stefaniszyna. Nru;z 
stoper spóźnił się w dodatku 
ze startem1 toteż chcąc zażeg­
nać groźną sytuację, przytrzy­
mał przeciwnika rękami. 
Rzut karny pewnie egzekwuje 
p00zkodowany. 

W okresie gdy zdawało się, 
że wyrównanie wisi na włos­
ku, Salnikow podwyi.sza wy­
nik do 3:1, wykorzystując nie­
uwagę Stefaniszyna. 

W zespole Warsz.awY WJról• 

nili się: bramka!!'z, boczni po­
mocnicy, dwaj skrzydłowi, z 
których Jezierski grai na le­
wej flance, oraz Cieślik. 

W zespole Moskwy trójka 
obronna i niezwykle lotny Sal­
nikow. 

Statystyka meczu wykazuje: 
kornerów 5:5, W zespole 

polskim najczęściej zatrudnj<ił 
Jaszina Cieślik. W pierwszej 
połowie meczu Polacy oddali 
tylko 2 strz.aly na bramkę, z 
których jeden przyniósł im 
wyróvnianie. 

A. G. 

iOOsi za to wmę? Taki Tego Przy piiłce są wprawdzie za­
n'iJe da się :aaprzecieyć. Daleki, wodnky radzieccy, ale gra 
:t; odległości najmniej 30 me- toczy się w duiej odległości 
trów, struł Salnj!kowa nie był od polskiej bramki. I nagle.„ 
ani zbyt silily, mi też tak bar- Tak, tego ni.e oczekiwano. Za­
dzo zaskakujący. Stefaniszyn 11ltakujący strzał pomocnika 
sądził, że pialka ta przeleci o~ Nietto znajduje drogę do na­
bak słupka. Nie interwenio- srej bramki. 

Ambitne plany 
sportowców -tZS w Niechcicach 

waŁ Tymczasem obliczył źle. Moskwa prowadll! 1 :O. To 
Piłka wYlądowa.ła w siatce. Na zachęca gospoda:rz.y do zwięk· 
jego usprawiedliwienie stwier- szenia tempa. 
d2'.ić trzeba jednak, że głównie Teraz Stefaniszyn bez przer-
J·emu drużyna polska zawdzię- wy „tańczy" po li.nil bramko-
cza, iż nie zeszła z boiska z wej, tak często piłka błąk.a 
wyższą prz,egrainą. Nawet w . 
sytuacjach zdawałoby się bez się w rejonie jego pola. Brom 
wyjścia, brall).lrarz polski ra- jedei:i. drutgl ~trzał, wrkeszo!e 
dził sobie wybornie. Wpraw- trzeci. Na~ ~prue r zuca rę ą, pH­
d2'.ie napastnicy radz.i.eccy kę d~ Korynta, ten bez 
wiele strzałów kierowali tuż, stopingu podaje ją do Tram-

pi.$za. Chwila namysłu i już 
tuż obok celu, ułatwiając mu następne podanie, do Cieśli-
11iekiedy w ten sposób zada-
n ie, ale też na 50 silnych i ka ._ Jak błyskawica Slązak 

startuje do tego podania mniej silnych „bomb" niejed-
na ugrzęzła w pewnych rękach i nim Paramonow zdążył na­
Stefaniszy•na. wiązać z nim kontakt, już 

bramkarz Jaszilll ro.zwinął 
Zacznijmy jednak od pierw„ skrzydła. Na n ic jednak z.dala 

szego gwizdka sędziego. s~ę ta rozpaczliwa, bardzo przy 
w momencie, gdy drużynę tym efektowna parada, bo­

Warszawy prześ1adowała je- wiem celny i silny był strzał 
15'ZCZe lekka trema, gos-podarze, Cieślika. 
zgrani z sobą jak jedenastu Po zmian.ie stron rempo je­
braci, roz;wijają pełną ofen- szcze baa:dziej wzrasta. Z nie­
sywę, Forsują grę skrzydłami. pokojem śledz.imy teraq; pier­
Już w pierwszych minuta;:h WS·ZY zryw naszych za· 
Stefani.szyn broni silny strzał wodników. Czy nie stra­
Iljina. Przewaga zespołu mos- · cili w początkowych 45 
kiewskiego zwiększa się z rru- m inutach meczu zbyt wiele 
nuty na minutę. Nie będzi e w s-ił? Czy wytrzymają takie for­
tym przesady, jeśli użyjemy sowne tempo do końca epo<t­
~wrotu, iż w tym okresie na- kania? Czy zdoini będą do­
sza obrona dwoiJ:a się i troiła. trzymać kroku piłkarzom mos-

kiewsk im, którzy z większą 
--------------.swobodą panują nad piłką i 

Bokserzy 
·I lekkoatleci 

Włókniarza · 
powracają z obozów 
treningowych 

~. bm., powracojQ do lodd i obo­
lu w Strzegomiu plęiclarze łódzkiego 
Włókniarza, kt6rzy w dniu 19 wrześnio 
rozpoceynojq . rorgrywkl o mistrzostwo 
J 1131. Wraz z boheroml powracają 
r6wnlet z obozu lekkoatlecl, 

reprezentują bardziej dojrza· 
łą taktykę? 

Na57,a broń, jak zwykle -
to aml>icja i ofiarność ... Te wa­
lory teraz decydują. I chociaż 
Polacy już w pierwszych se­
kundach drugiej połowy wyj­
mują piłkę z; siatki, coraz bar­
dz;iej zaznacz.a się ich przewa­
ga. Jak padła druga bramka? 
Błąd popełnił Orłowski. Na 
przekątn;i natknął się on na 
górne podanie moskiewsk>iego 
napadu. Zamiast piłkę od ra2'.u 
odbić, tram niepatrzebnie i ry. 

Do dobn.e pracujących 
LZS-ów na terenie pow, 

piotrkowskiego zaliczyć nale~ 
ży Ludowy Zespól Sportowy 
w Niechcicach. W celu bliższe• 
go zapoznania się z jego _pra„ 
cą I osiągnięciami przeprowa• 
dzi!iśmy krótką rozmowę z 
przewodniczącym rady kola, 
Adamem Czugajewskim, 

'--OD JAK DAWNA 
ISTNIEJE WASZ LZS'l 

Miejscowy zespół sportowy 
jest stosunkowo młody, gdyż 

pracuje zaledwie od dwóch 
lat. Nie znaczy to wcale, że 

przed jego powstaniem w gro-­
madzie nie istniało życie spor• 
towe. Przeciwnie - istniało, 

lecz m!ało charakter ole zorga­
nizowany. Chłopcy grali w· 
piłkę . nożną, siatkówkę, pró~ 

bowali boksu. D~piero jednak 
powstanie LZ.S-u -'umożliwiło 
młodym sportowcom korzy­
stanie z należytego sprzętu i 
pomocy fachowej. Już w krót­
kim czasie liczba czynnie u­
prawiających sport wzrosła do 
sześćdziesięciu osób. W głó­
wnej mierze są to robotnicy 
miejscowej gorzelni. Aby jed• 
nak mocno postawić na nogi 
LZS, trzeba było pokonać wie­
le trudności. W tym czasie 
jaskrawo uwidoczniło się sła„ 

be zainteresowanie dyrekcji 
gorzelni naszą pracą. Szcz~ 
gólnle w początkowym okr1!4 
sie, kiedy dawał s ię odczuć brak 
jakiegokolwiek sprzętu i k~ 
shiumów, potrzebna była przy­
najmniej częściowa pomoc 
materialna ze strony rady za­
kładowej, Z biegiem jednak 
czasu sprawa ta uległa rady• 
kalnej poprawie t dziś z zado~ 
woleniem stwierdzamy, źe !\le-

SP0ŁDZIELNIA P R A C !' 
„UNIWERSALNA• 
w Pabianicach. uL Zielona I 

SPóŁDZIELNIA PRACY 

„UNIWERSALNA„ 

1 

teL 219 

w y k o 11 u j e wszelkie roboty wchodzące 
w -fttcres prac wulkanizacyjnych, jak 

wnlka.nłzację opon I dętek aa.moebo. 
dowych, traktorowych, motocyklo­
w:vcb I rowerow:vcb oru butów 
cumowych Itp. 

1699 

Kierownika 1 ma.sarnł. kierownika piekarni -
warunki według umowy zbiorowej -i czterech 
piekarzy z przec1etną płacą 1100 złotych mie­
sięcznie I więcej zależnie od wykonania w lg 
akordowego systemu pracy iatrudnl Gmin­
na Splildzlełnla „Samopomoo Chłopska~ w 
Nowym Mieście n/P, 1657 

Kierowców a I kał. oraz wykwalifikowanych 
monterów samochodowych zatrudni Ekspo­
zytura Osobowa PKS w Lodzi. ul. Worcel· 
la 17119. Po skierowania prosimy zgłaszat 
ele dn Urzędu Zatrudnienia. · 1656 

w Pablanteaeli, 

ul, Sienkiewicza nr 15 

tel. 596 

przewtja oraz lrutaluje 
wszelkiego rodzaju silniki 
elektryczne przy maszy­
nach d-0 liczenia, piiania 
i szycia. 

1696-K 

Wykwalltlkowanycb murany, zbroJarzy, ma­
larzy oraz techników budowlanych na stano­
wiska kierowników bu.dów poszukuje Bu­
dowla.ne Przedsiębiorstwo Powia.towe w Lo­
dzi, ul. Piotrkowska 50. li p. Zgłoszenia przyj­
muje Sekcja Personalna od 7 efo 15. 1702-K 

Slusarzy • monterów z długoletnią praktyką 
obemanycb z remontem głębinowych zespo­
tów pompowych zatrudnią ł.ódzkie ZakladJ 
Remontu Maszyn Elektrycznych w Lodzi, ul . 
Piotrkowska 278. Zgłoszenia do Sekcji Perso­
nalnej w godz. 6.30 - 14.30. 1695-K 

rownlctwo gorzelni udziela 
nam wszechstronnej pomocy, 

W ILU SEKCJACH 
PRACUJECIE? 

Dotychczas Istnieje u nas 
pięć sekcji: piłki nożnej I siat­
kowej, bokserska, ping - pon­
gowa I lekkoa tletyczna. Piłka­
rze w tegorocznych rozgryw­
kach mistrzowskich przegrali 
zaledwie jeden mecz. Ping­
pongiści brali udział , w m is­
trzostwach powiatowych wo­
bywając drużi. nowo trzecie 
miejsce. Indywidualnie Hen­
ryk Swistak w; walczył czwar­
te miejsce. 

- Spośród dziesięcltJ strzel­
ców, którzy startowali w 
gminnej spartakiadzie dwóch 
z nich, a mianowicie J, Woź­
niak i M. Świstak, uplasowało 
się w czołówce, 

- Obecnie staramy się oży­
wić sekcję bokserską. Odejście 
kilkunastu zawodników (do 
wojska i szkół) poważnie osła­
biło drużynę bokserską. Sek­
cji daje się bardzo odczuć 
brak ringu. Do momentu kie­
dy otrzymam)' nową salę, 
chcemy wykorzystać do tre­
ningów I walk scenę w świe­
tlicy gorzelni; 

CZY ODCZUWACIE JAKI~ 
BRAKI W PRACY 

SPORTOWEJ? 

'-- Owszem. Bardzo byśmy 
chcieli, żeby zajrzał do nas od 
czasu do czasu Instruktor 
sportowy. Jego wskazówki l 
rady w dużej mierze ułatwity­
by nam pracę. Wprawdzie 
WKKF zawiadomił nas, że 
przyjedzie na dwa dnf instruk­
tor bokserski, ale jak do tej 
pory, mimo że upłynęło już 
dużo czasu, nikt jeszcze się 
nie zjawił. Widocznie za dale­
ko mieszkamy od Lodzi... Za 
pośrednictwem więc „Głosu 
Robotniczego" zwracamy się 
z prośbą do WKKF o jak 
najszybsze załatwienie tej 
sprawy, 

JAKIE MACIE NAJBLIZSZE 
PLANY? 

'-- Przede wszystkim skoń­
czymy przeprowadzanie prób 
na odznaki SPO i BSPO. 

- Miejscowe PGR dało nam 
plac o wielkości około dwóch 
hektarów na wybudowanie 
boiska. Do tej pory powstały 
już boiska do gry w siatkówkę 
i w piłkę nożną. W przyszłym 
roku powstanie tor kolarski. 

Nosimy się z zamiarem zbu­
dowania odkrytego basenu 
pływackiego, jednego zresztą 
z nielicznych istniejących w 
woj. łódzkim. Część potrze· 
bnych funduszów już mamy. 
Jesteśmy przekonani, że za 
dwa względnie trzy lata nasze 
ambitne zamiary zostaną zre­
alizowane, a liczni zwolennicy 
pływactwa będą mieli dosko­
nale warunki do uprawiania 
tej pjęknej dyscypliny sporto­
wej. 

Rozmowę przeprowadził 

J. CALUSll'llSKI 

Zbliża się rok szkolny Wysokie 
odznaczenia 
państwowe 

dla pracownlk6w 
kultury I sztuki 

Jeszcze nie we wszystkich szkołach 
zakończono remonty 

Do końca wakacji pozostało . 
zaledwie kilkanaście dni. Mło­
dzież wraca już do Łodzi :r, ko­
lonii letnich. W księgarniach 
i sklepach papierniczych sprze­
daje się codziennie . tysiące 
podręczników, zeszytów, piór 
itp. pomocy szkolnych. 
Większość szkól na teren~ 

Łodzi jest już przygotowana 
do rozpoczęcia roku szkolnego. 
Odnowione klasy, zaopatrzone 
w pomoce szkolne pracownie, 
uzupełnione biblioteki, wypo­
sażone w sprzęt sportowy sa­
le gimnastyczne czekają · na 
uczniów. 

ZACZNĄ NAUKĘ 
W NOWYCH SZKOLACH„. 

Kilkaset dzieci z Batut, Wi­
dzewa i Cho.jen rozpocznie rok 
szkolny w nowych szkołach. 
Przy ulicy Niciarnianej w cią­
gu roku wybudowano wspa­
ni?~ą~ nowoczesną szkołę, JeJ 
blizmak - identyczny budy­
nek szkolny, w tak samo krót!' 
kim czasie wzniesiony został 
przy ulicy Pryncypalnej na 
Chojnach. Nieco Inna, ale nie 
mniej nowoczesna szkoła od­
dana .zostanie w tym roku do 
użytku przy ulicy Wigury 10. 
Zaś mali mieszkańcy bloków 
na Bału tach rozpoczną w tym 
roku naukę także w nowym, 
wielkim gmachu szkolnym 
przy ulicy Krawieckiej. 

TERMIN REMONT()W 
MINĄŁ 15 SIERPNIA 

Okres wakacji, kied: mło­
dzież beztrosko bawi na ko­
loniach, półkoloniach, wcza­
sach w mieście itp„ wykorzy­

tym roku w 101 szkołach pod. 
stawowych, w 10 szkołach spe· 
cjalnych przeprowadzono pra­
ce remontowe, odświeżono 
klasy, wymalowano drz.wi i 
okna, przestawiono piece, przy­
gotowano jadalnie i inne po­
mieszczenia. Termin zakończe­
nia prac remontowych w 
szkołach ustalono na dzień 15 
sierpnia. Niestety, MPRB -
główny wykonawca remon­
tów, nie dotrzymało przyrze­
czenia. Do dziś w kilkunastu 
szkołach trwają ·leszcze prace 
remontowe. 

Np, w Bzkole przy ul. Naru· 
towicza 58 jeszcze w tej chwi­

czono już przed kilkoma dnia· 
mi. Niewielki jest jednak z 
tego remontu pożytek. Farba 
na świeżo malowanych ścia­
nach pęka i odpryskuje. Bra­
korobem w tym wypadku o­
kaza?a się Pomocnicza Spół­
dzielnia Branży Budowlanej. 
Podobne' wypadki mają miej­
sce i w innych szkołach. Kie­
rownictwa szkól i komitety 
rodzicielskie winny jak naj­
szybciej meldować o wszelkich 
niedociągnięciach w przepro· 
wadzeniu remontów do działu 
inwestycji l remontów w 
Wydziale Oświaty. Wydział O­
światy nie będzie płacił za 
partacką robotę. 

w ciągu pozostałych jeszcze I 
kilku dni wakacji należy za­
kończyć wszelkie przygotowa­
nia budy nków szkolnych do 
rozpoczęcia roku szkolnego. 
Młodzież w dniu 1 września 
musi rozpocząć normalną na­
ukę. 

W zwią'l.ku z. 10-leciem Po}. 
9ki Ludowej Rada Państwa 
przyznała wysokie odzmac:z.e. 
nia 'państwowe wielu pracow. 
niikom kultury i sztuki, któ· 
rzy swą twórczą pracą przy• 
czynili się do pomnożenia de>o 
robku kulturalnego nasrz~g<> 
narodu. M. :in. wysokie odzna· 
ozenia państwowe przyznam' 
zostały kilkudziesięciu plasty• 
kom, pisarzom oraz aktorom. 

1T ltm. na posiedzeniu Prerydłu• 
Rady Narodowej m. todd pn:ewod• 
c:z.qcy Pfetydium Bolestaw Geraga do­
konał w imieniu Rady Państwa urocz„ 
lłej dekoracji odJ"noczonych. M. in, 
pn:ewodnicrący Geroga wręayl Kny.ł 
Kawaler1kJ Orderu Odrodzenia Polslr.I 
z.nanemu i cenionemu plastykowi lód„ 
kiemu - Adamowi Rychtarskiemu. 

Złotymi knyłami :iasługl udek.o'"'• 
ni 1ostaH: Olga Olgi na, Kon1tanty 
MackilłWla, Toman ł(\•sewetter, /art 
Koprowukl, Seweryna S1ma9\ew1ka, 
Seweryn lutrym, Karol t.abęcbki I łgor 
Slldryckl, Jan ll.r61, Adam Szm11, Wla• 
dysław Jltac1lrow1kł, lan\na Mlec1yl\• 
1ka·Lewakowa, Emma Altberg, Z.di.\. 
aław Głowacki I Zofia Strxelczyk. 

Ponadto kilkunastu zasłużonych prCl'9 
cewników kultury I 11tuki otnymai. 
srebme I brqzowe myte zculugl. 

li odbywa się przestawianie 
pieców, ma!Owanie klas. W 
planie remontów nie przewi­
dziano tu naprawy stropów. 
Podobnie w szkole przy ulicy 
Limanowskiego 124 w planie 
remontów nie przewidziano, 
że strop w sali gimnastycznej 
wymaga także naprawy. Pra­
cująca w tych szkołach zbyt 
mata liczba robotników nie 
mogła do dnia 15 sierpnia u­
porać się z pracą. Brygady re- -
montowe pracują także jeszcze 
w szkole przy ulicy G<lańskiej 
29. W szkole przy ulicy Targo­
we.I 63 do dziś czekano na dac 
chówkę. Dyrekcje MPRB, "pro­
wadzące remonty szkół, winny 
dołożyć wszelkich starań, aby 
jak najszybciej skończyć pra­
ce. Przecież po zakończeniu ! 

„Jaskółki" zobaczymy na pokazie 

· remontów potrzeba jeszcze kil­
ku dni na wymycie, ustawienie 
sprzętu Itp. 

REMONTOWE 
BRAKOR()BSTWO 

stany był w pełni na remon- Remont szkoły przy ..rlicy I 
ty budynków szkolnych. W Maja 87-89 w zasadzie zakoń-

6 ton. warzyw dziennie 
,PGR-Brus 

zwiększa produkcję warzywniczą 
PGR • Brus to jedno z 

najlepszych na terenie Lodzi 
gospodantw. Ma już ono poz.a 
sobą wiele poważnych osią­
gnięć w dziedzinie uprawY 
warzyw. 

Obecnie gospodarstwo na„ 
stawia się właśnie na uprawę 

•• LOT'• 
organ1zuJe 

lotv nad Łodzią 
W dniu 22 bm„ % okazji Swlęto 

Lłlitnictwa kllk.udJ:les\ęd\.! pn:odownlk6w 
pracy z terenu lod21 1 województwo 
odbywać będzie samolotem loty nad 
miastem • . Niezależnie od tego odby· 
wać się będą loty płotńe nad miastem 
dlo wszystkich. Sprzedoi biletów w ce· 
nie so zł prowadzi „Orbis", przy ur. 
Piotrkowskiej 292. 

Uwaga, 
członkowie 

ZBoWiD 
' Zarzqd miejski ZBoWiD lnformul•. ł• 

dnia 15 sierpnia b iura oddziału prze­
niesione zostały do pomieszczeń przy 
ul. Piotrkowskiej 106, front I p , Sekre· 
tariat cz.ynny jest codziennie z wyjqt­
kiem sobót i świąt w godz.inach od 17 
do 20, 

TEATRY 
NOWY (Więckowskiego l'J • godlj 

tP - ;,latarnio", 
IM. ST. JARACZA (Sto Jaraezo f7) • 

godx. 19. 15 • uZapu1ty no Bałui 
tach0

.; 

LETNI (Piotrkowska ł4) - ęodz, 19 • 
„lmtE'niny onna dyrelc:tora '. 

MUZYCZNY (Piotrkowska 243) - goclz; 
19.15 - ,;~ o/esoto wdówka''. 

CYRK NR 1 (ploc Niepodlegloścl) -
godz. 19.15 - widcwisko Pt. „Poruda 
młodoścl 11 t 

OSRODEK PROPAGANDY SZTUKI 
(park Sienkiewicza) - Wybór prac 
z IV OgólnopoltkieJ Wy1towy folo-

OdsiejHe) nocy dyłurujq na1tępujq· 
ce op teki: Piotrkowska 95. Arm.ii 
Czerwonej 53, Zg ie rska 63, pl. Wolno~­
ci 2, Nowotki 91 , Rzgowska 51, Gdan~ 
ska 23, Al. Kości us1ki 48, 

DVZURV SZPITALI 

Chirurgia: colq dobę dyżuruje Szpt• 
toi im. dr N. Ba rl ickiego, ul. Kopciń­
skiego 22. 

Interno: całą dobę dyiuruJe Szpltal 
Im. dr Sterlinga, ul. Sterli nga 1-3. 

Dyiur potoinicro·ginekologici-ny: od 
godz. 8 do 20 dyżuruje Szpital im. dr 
Madurowicza, ul. Krzem ieniecka 5, od 
godz. 20 do 8 S1pitol im. Curle-Skło· 
dowskie j, ul, Curie-Skłodowsk i ej 15. 

Straż Pożał"'na - 8 
P0<jotow1e Ratunkowe - 254-44 
Miejska Komenda MO - 253-60 
Miejski Ośrodek Informacji -
159-15. 

warz.yw, Pod zasiew warzyw 
w tym roku prze:maczono oko­
ło 30 ha ziem!, oa rok przyszły 
przewiduje się 40 ha. Ogółem 
uprawa warzyw obejmie 25 
proc. całego areału rolnego. 
Zastosowanie nowych zabie­
gów agrotechnicznych, właści­
wa pielęgnacja roślin ł 6Y&~ 
matycznie prowadzona walka 
ze szkodnikami sprawia, że 
PGR - Brus 06\ąga coraz le· 
psze wyniki. Na znaczne zwię­
kszenie wydajnoścl z hekta­
ra ma poważny wpływ sto6o­
wanie mechanicz.nej uprawy 
tzw. międzyrz.ędowej. Naj­
częściej uprawiany'ml warzy­
wami są: kapusta, ogórki l ce­
bula. 

Produkcja warzyw praynool 
juź w tej chwili PGR - Brus 
znaczne dochody. Niemal co­
dziennie odstawia się stąd do 
ZOWO od 5 do 6 ton warzyw. 
W chwili obecnej w dostawach 
przeważa zielona cebula, ogór­
ki i kapusta. 

Zarząd PGR przewiduje 
wykonanie planu dostaw wa­
rzyw z poważną nadwyżką. 
PGR - Brus jest nie tylko 
jednym z głównych dostaw­
ców warzyw na łódzkl rynek, 
ale także ze swej fermy pta­
siej dostarcz;i na rynek znacz­
ne ilości jaj i drobiu. 

graAkł, - Wystawo czynna od ;odr. 
10 da 13 I od 15 da 18. • 

!'KACOWNIA SZTUK PLASTYCZNYCH 
(Piotrkowska 102) - Wystowa prac 
ucznl6w Seołecznego Ognisko Arty1-
tyc:znego. Cxynno w godz, od 10 do 
13 I od 15 do 18. 

MUZEA 
l'RZVllODNICZE (parli Slenklowłeza) • 

nlaaynne-
SZTUKI (Więckow1klego 36) ~ w godi. 
14.-20: 

KINA 
8AlTVK (Narutowltto 20) ..i ;,Babla" 

- godz. 16, 18, 20. 
GDYNIA (Przejazd 2) - Progrom fll. 

mów dokumentalnych I kulturalno· 
oświatowych: 0 ,Ró i.norodno.ść świata 
ro.ślinn e9011 , Prz.eglqd kulturalny 
2·53 - godz. 18, 19, 20. 
Prog ram dlo nÓjmłodszych: „Sz.kar· 
·łatny kwlotusz.ek" - godz. 16, 17. 

MUZA (Pabionlcko 173) - „Ditto" -
godz. 18, 20. 

PIONIER (Fronclszkońska 31) - „Bu· 
rzo" - godz. 17, 19. 

POLONIA (Piotrkow1ka 67) - „Tro­
glc1ny pościg" - ąodz . 16, 18. al. 

PRZEDWIOSNIE (Zerom•kiego 16) -
•• Na dworze księclo Torki" - godz. 
17.45, 20. 

I MAJA (Kilińskiego 178) - „Odzyska· 
ne szczęście" - godz. 17, 19. 

REKORD {Rzgowsko 2) - „Preybrano 
córko" - 9odz. 18. ~. 

ROMA (Rzgowska 64) - „Admirał 
Uszokow11 

- godz:. 18, 20. 
SOJUSZ (Nowe Złotno) - „Tosca" -

godz. 18.30. 
SWIT (Bałucki Rynek) - „Pani Dery" 

- godz. 18. 20. 
TATRY (S ienkiewicza 40) - „tywy 

trup" [ s. - godz. 16, 18, 20. 
WOLNOSC (Przybysxewsklego 16) -

11Zagubione dziecińsł\\IO" - godz 
16. 18, 20. 

WtOKNIARZ (Próchnlko 16) - „Mal· 
żeństwo Kreczyńsiciego", I 1. 

· godz. 16, 18, 20. 
ZACHĘTA (Zgierska 26) - „Nadziel zo 

dwo grosze" - godz. 18. 20. 
DWORCOWE (Dworzec Koliskll 

„Eg1amln 11
, „Natchn1enie:''. ,,Dur 

brruszny" - godz. 16. \7. Ul, 19. 20. 
21 . 22. 

ZOO - ProgroM składany filmów o 
z:wierzętoch . 

W dniu 29 sierpnia na wielkim pokazie lotniczym 
w Lublinku, będziemy mogli og!qdać nie tylko samo­
loty, ale także różnego rodzaju typy szybowców. M. in. I 
podziwiać będziemy akrobacje na nowoczesn·ych szy­
bowcach polskiej produkcji - ,Jaskółkach". Na „Jaskół­
kach" piloci polscy zc:ijęli pierwsze miejsce nc:i Między-

NA ZDJĘCIU: „Jaskóiki" przed startem: 
narodowych Zawodach Szybowcowych. w Lesznie. , 

Wysokimi karami pieniężnymi 
• 
J pracą poprawczą 

ukarano chuliganów z Widzewa 
W dniu 13 bm„ przy wsp6ł• 

udziale komitetów blokowych 
I rad zakładowych z terenu 
Widzewa, odbyła się pokazo­
wa sesja karno - administra­
cyjna, na której z.a wybryki 
chuligańskie i opilstwo zosta-

li ukarani m. łn.: Wacław O• 
11iecki, zam. Nowotki 95-300 zł 
grzywny, Henryk Rosiak, zam. 
Nowotki 289-150 zł grzywny• 
Czesław Malinowski, zam. 
Rudzka 3 - 100 zł grzywny ł 
Bogusław Danielski, zam. Ar• 

--------------, mil Czerwonej 39 - jede11 

Komunikat 
Wydziału 

Propagandy KŁ PZPR 
Wydział Propagandy Kl PZPR poda· 

Je do wiadomości aktywowi partyjne· 
mu oraz bezpartyjnej Inteligencji tech­
nicznej I twórcrej, ie rozpoczęły si4 
zapisy do grup samoksz:tałcenio obej· 
mujqcego cz.tery kierunki~ 

1. Historio KPZR, 
2. Historia polskiigo ruchu robotni· 

czego. 
3. Ekonomia polityCina kapitalizmu 

I socjalizmu. 
4. Materializm di~lektyczny I hiJ!O· 

ryczny. 
Uczestnicy samokntałcenia studluJq 

Jeden z obranych k1erunlcóVł według 
zainteresowania. Podstawowym wymo­
giem udziału w grupie jest dostatecz­
ne przygotowanie do samodtielnej pro• 
cy nad źródłową Hteraturq morksistow• 
skq. Kandydat winien mieć ukończ:onq 
szkołę ś redniq oraz: posiada~ wiado­
mości t zakresu grupy samokształc ... 
nia starego typu. 

Nauko oparta b~dzłe • program 
odnośnych katedr StuPium Zaocznego 
Szkoly Partyjne] przy KC PZPR. Uczeń· 
ników grup somokntołcenla obowiqzy­
woć będzie obecnośt jeden raz w m-cu 
na wyktodzie J jeden raz w m·cu na 

„1emlnarium. 
Jednocześnie pocłaje sl41 do wlado­

mości, ie przyjmowane sq zapisy na 
ucz:estnicz:enie w cyklu wykładów z 
poszczególnych kierunków pierwszego 
( drugiego roku en 1ok studiuj• ekono­
mię socjalizmu i materializm histo­
ryczny) bez obowi~zku brania udziału 
w seminariach. 

Zapisy przyjmowane 1q do dnie 2.5. 
VIU 1954 r, Termin rozpoczęcia zajęć, 
które przewiduje ritł od września br., 
podany zo.stoni• w csobnym komunika­
cie. 

Zgłouenlo 'riyjmujci r udzielają In· 
formacji: Wydz. Propagandy KO PZPR 
oraz tó~zkf Ośrodek Szkolenia Partyj­
nego .. ul. Traugutta 1 (tel. O;rodka 
:101-.58, :!02-70), 

Kt PZPR 
Wydz. Propagandy 

_,.,_,,,,,,,_ 

Kronik ci 
party!na 

Dzielnica Chojny: dziś, 10 bm.; 
o godz. 14, w soli świetlicowej Za­
kładów Im . findera. przy ul. luko· 
sińsklego 4, odbędzie się ogólno-­
dzielnicowo noroCo agitatorów, no 
któ rą winni pttybyć wuysr:v agito· 
torzy z terenu Dzielnicy Chojny. 

Dzielnica Polesie: 20 bm.1 o 
godz. 16. w soli Zwiqz.ku Pracow­
ników Gospodorki Komuna lnej, 
przy ul. Wólc1ailskieJ 5, odbędzie 
się narada przewodniczqcych kół 
ZMP % terenu Dzielnicy Polesie. 

miesiąc pracy poprawczej. 

Notoryczni pijacy i awan• 
turnicy Stefan Piński i Le.szelit 
Mund otrzymali po 3 miesią• 
ce pracy poprawczej, a Janina 
Różycka, zam. Chóralna, 15, 
za chuligańskie awantury w 
zakładzie pracy zapłaci ~ 
1.000 zł kary. 

Komunikat 
Dzielnicowego Komitetu 

Frontu Narodowego 
l..ódź • Bałuty 

CzietntcolH)' Komitet frontu Narod• 
Wego Bałuty zawiadamia, i• w dnhl 
20 bm .• o godz. 17, w sofl Domu Ku\4 
tury pny Za\dodoch im. March\ewsk\e-ti 
go. uf. 0g1'0dQwo fS, odbędzie ii• 
1potkanie z mienkańcami Bałut, 

QW~RTEK, 19 SIElłPNIA 1954 !tj 
FALA 230,t "' 

WIADOMOSCI: 5.os, 6.00, 7.Hj 
12.04, Ił.OO, 11.15, 21.30, 23.55. 

6.1S Koncert solistów. 6.30 Kolendof'4 
rodiowy. 6.37 Koncert poranny. 7.IXI 
Stan pogody, 7.15 Muzyko populornOł 
7.40 Chwila muzyki 1 ptyt. 7.43 Progro,,t 
d nia:-- 7.48 Stan pogody. 7..55 Progra"' 
dnia. 8.00 Muzyka rozrywkowo . 8.30 
Dla dzieci młodszych. B.50 Omówienie 
programu na dzień bież.qcy, komun/• 
kat mete6ro!ogic1ny i informacje. 9.00 
PRZERWA. 11.55 ChwHa muzyki. 11.57 
Sygnał exe.su i hejnał z wieiy Mo„ 
riockieJ. 12.10 Muzyko rozrywk-owaJ 
12.25 Radzieclco mµzy k: o ludowa. 12 . .fS 
Audycja dla wsi. 13.00 Informacje 
dnia . 13.10 Przegląd prasy stołeczne~ 
13. 15 Konc:ert ork. f4.05 Info1mocje: 
14.09 Komunilc:at o stanie wód, 14.lll 
Muzyko filmowa. 15.00 Radiowy lduq 
rocjonolilolorski . 15 .15 lóDt W PRO• 
GRAMIE-- DRUGIM: Koncert obsol• 
wentów, Państwowej SrednieJ Sz.\ł.oł'ł 
Mutycz.nej. 15.45 Swojskie melod ie,; 
16.00 Koncert masowy, 17 .OO Słucho" 

· wisko dla dzieci. 17.30 Runda :t piosen_. 
kq, aud. sl.4 muz. '7.45 Z mikrofonem 
przez miosto I wieś. 17.55 Łódzkie zoi 
gadki mu1yczne w oprac. B. Bu.sio" 
kiewfcza. 18.,0 Omówi enie progrcmlJ' 
no dzień następny i chwila muzyki.; 
18.20 Mistrz.owie sceny operowej. 18.50 
Pogadanko przyrodnicza, 19.00 Muzy• 
ko i oktuolności, 19.25 Wybór wierszy 
T. Kubiaka. 19.4.5 Kompozytor tygod ... 
nic. 20.30 Słuchowi sko. 21.45 Wiodo„ 

I 
mości sportowe. 21 .50 Muzy.ko boleto.i 
wa. 22.20 „Las„. 22.40 Z naszych soł 
koncertowych. 23.20 Utwo ry J. S. Bo" 

cho. 24.00 Zakończenie audycji. 

ltedaqu!e lcołeqlum. Reda ktor naczelny przyjmuje ood z lennie w godz. 12-14, sekretarz odpo wled zlal n y w ~oaz. 10-12. Telefony: centrala telefon iczn a 293-00 (łaczy ze wszystkimi dzia !ami~ n>dakto.- nacz. 216-14. ~ odpow. 219-0.5, dmlal parlv }ny 216-19 dual mtejskl il00-41 dz~ul tl<&>IJQ1,111c,.,oy, 216-11, <Wal roln 14'3·82. dział sportowv 141 71 Redakc1a oocno 145-50 Dział oqłoueń - Łódź ul. PiotrkowskR 96. tel 111 50 I 114-75 Wyda:wca: RSW „P ··n •a". '<lares nd<>kcjl: t.ódt . P iotrkowska 96, li p lecro. Druk. RS": ,.Pl'-" . 2wirl<l 17, tel. 
~ , .l!M.-U,. SO li. Prenumerate mias(ęc.z.u~ lllyllQli;i;ącą, u 3 . .:iO, .Pl"[ill.ll!!..~lA ~~ Qy I &&~Je PQCZl.OW' Ql'ćla J.j6\Q~_,_fNW.~ • . ~-. 1&id. .=. ll' iOftiecpjje "a.Bi - JllgYJiM!i,j...Ui; .ll!U"- D·H~ „ 


